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Aleksander 
Zawadzki 

przyiął przedstawicieli 
Prezydia iM 

WARSZAWA (PAP)26 bm. przewodniczący Rady Państwa — Aleksan­der Zawadzki przyjął przedstawicieli prezydium Polskiej Akademii Nauk.Na wstępie rozmowy pre zes PAN, prof. dr Tadeusz Kotarbiński złożył Aleksan drowi Zawadzkiemu ser­deczne gratulacje z okazji ponownego wyboru na przewodniczącego Rady Państwa.Aleksander Zawadzki o- kazując duże zaintereso­wanie dla poruszanych spraw podzielił całkowicie zdanie prezesa PAN o ko­nieczności dalszego podno­szenia roli nauki polskiej w rozwiązywaniu wszyst­kich — a zwłaszcza gospo­darczych — zadań, jakie stoją przed naszym kra­jem. Głównie w Górnoślą­skim Okręgu Przemysło­wym i na Ziemiach Za­chodnich.
J. He^ea 
ambasadorem 10 
w Polsce

BERLIN (PAP)Agencja ADN donosi, że no­wym ambasadorem NRD w Polsce mianowany został Jó­zef Hegen, dotychczasowy se­kretarz stanu w ministerstwie spraw wewnętrznych. W po­niedziałek Hegen został przy­jęty przez prezydenta NRD Piecka

Cena 50

CZY
O rfEŁ 
^IWK

WIELKOPOLSKI
Porównajcie

XIII Wydanie AB Poznań, czwartek 28 I11957 Nr 50 (4070)

Kto obejmie
teki ministerialne
WARSZAWA (PAP)Chciałbym przedstawić Wy soklemu Sejmowi — oświad­czył premier Cyrankiewicz — proponowany skład rządu.Jeżeli chodzi o wicepreze­sów Rady Ministrów — nie proponujemy dotąd żadnych zmian. Proponujemy na wi­ceprezesa Rady Ministrów o- bywatela Stefana Ignara,

przedstawiciela Stronnictwa Ludowego, przewodniczącego Komitetu Wykonawczego Stronnictwa Ludowego. Pro­ponujemy dwóch dotychcza­sowych dalszych wicepreze­sów Rady Ministrów: Piotra Jaroszewicza i Zenona No­waka.Na przewodniczącego Komi­sji Planowania proponujemy Stefana Jędrychowskiego, do-
Nasz sprawozdawca parlamentarny donosi

Premier Cyrankiewicz przedstawił program
i skład nowego rzqdu

A więc znów falanga fotoreporterów, telewizja, wypeł­
nione publicznością, przedstawicielami korpusu dyploma­
tycznego i dziennikarzami loże. Drugie posiedzenie ple­
narne nowego Sejmu wzbudziło szczególne zainteresowa­
nie. Zrozumiałe: Pomijając bowiem przewidziane w pro­
gramie sprawozdanie komisji mandatowej — głównym 
i jedynym punktem wtorko wych obrad było oświadcze­
nie Prezesa Rady Ministrów
nowego rządu.

w sprawie składu i programu

tychczasowego przewodniczącego Planowania. kierownika, KomisjiNa kierownika stwa Budownictwa Minister-i Mini-

Kilka minut po godz. 16 pre­mier Cyrankiewicz samotnie za siadł na ławie rządowej, w chwilę potem marszałek Wy- cech w asyście wicemarszał­ków; Jodłowskiego i Kliszki o- tworzył plenarne posiedzenie. Na wstępie marszałek przypom niał Izbie, iż 5 bm. zmarł Win­centy Baranowski, zasłużony działacz ludowy, b. poseł i b. minister. Sejm uczcił pamięć zmarłego chwilą ciszy, po czym Cz. Wy cech stwierdził wygaś­nięcie mandatu W. Baranow­skiego. Następnie przedstawił porządek dzienny obrad.Mieczysław Bogusławski, przewodniczący komisji manda lowej, złożył z kolei sprawo­zdanie. Komisja — jak stwier­dził — zapoznała się z materia­
łami i sprawozdaniem Państwo 
wej Komisji Wyborczej i usta- 
Hła. że wybory do Sejmu PRL 
»v dniu 20 stycznia br. przepro-

1 SESJA SEJMU PRL (20. U. 1957 r.)

wadzone zostały prawidłowo i 
zgodnie z Konstytucją. W związ ku z tym pos. Bogusławski przedstawił w imieniu komisji mandatowej projekt uchwały, dotyczącej uznania przez Sejm ważności wyborów i mandatów posłów. W głosowaniu Izba wypowiedziała się jednomyśl­nie za powzięciem proponowa­nej przez komisję mandatową uchwały, po czym na trybunę sejmową wstąpił J. Cyrankie­
wicz.Blisko dwugodzinnego prze­mówienia premiera posłowi^ 1 publiczność w lożach wysłucha li z dużym zainteresowaniem, zwłaszcza, że było ono tak zbu­dowane, iż prezes Rady Mini­strów sprawę zmian w rządzie omówił na końcu. (Fragmenty przemówienia podajemy na str. 2).Expose premiera przyjęte zo stało oklaskami.Marszałek Sejmu ogłosił na­stępnie przerwę w obradach plenarnych do godz. 17 dnia następnego.W godzinach przedpołud­niowych, dnia 26 bm. odby­wały się zebrania posłów bez­partyjnych oraz katolickich. Ci pierwsi zebrali się pod prze­wodnictwem pos. Osmańczyka, przy czym tematem obrad było uchwalenie zupełnie luźno ro­zumianego regulaminu, wy­łonienie reprezentacji koła, a także przeprowadzenie ankiety który z posłów do jakiej komi­sji sejmowej chciałby przyna­leżeć.Jak się okazało, najwięcej zgło szeń było do komisji oświaty i nauki (11) i rolnictwa (9), naj­mniejsze zaś zainteresowanie

Prezydium Sejmu (od prawej) wicemarszałek Zenon 
Kliszko, marszałek Czesław Wy cech i wicemarszałek Je­

rzy Jodłowski.

Sejm polskiej techniki 
zakończył obrady

WARSZAWA (PAP)
W trzecim ostatnim dniu 

Kongresu Inżynierów i Tech­
ników Polskich przewodniczą­
cy posiedzenia plenarnego 
Kongresu — Tadeusz Ruman- 
storfer odczytał pismo prze­
wodniczącego Centralnej Ra­
dy Związków Zawodowych

Z londyńskiej sesji 
UZE

LONDYN (PAP)We wtorek zebrała się w Londynie rada Unii Zachod­nio-Europejskiej.. Głównym tematem obrad )®st zamierzone przez rząd brytyjski zredukowanie jego sił zbrojnych w Niemczech Za chodnich z 77 tysięcy do 50 tysięcy ludzi, jak również zmniejszenie liczby samolo­tów wojskowych stacjonują­cych w Niemczech. Dowódca naczelny sił zbrojnych NATO generał L. Norstad wypowia- oa się przeciwko projektowi brytyjskiemu.

— Ignacego Logi-Sowińskiego, 
które wpłynęło do prezydium 
Kongresu.— Doceniamy w pełni zna­czenie waszego Kongresu ja­ko parlament tych, od których zależy dalszy postęp techniki. A przecież ma nasz kraj do odrobienia zacofanie tech­niczne, na które, oprócz spad­ku minionych dziesięcioleci, złożyły się również błędy ostatniego okresu, w którym nie brak było przejawów nie­doceniania roli inteligencji technicznej. Dziś widzimy nowe możliwości i perspekty­wy, jakie otwierają się przed nauką i techniką polską w następstwie przemian paź­dziernikowych. Dla dobra pol­skiej gospodarki śmiało po­winniście sięgać do zasobów światowej nauki I techniki, rozwijając zarazem własną, o naszą praktykę opartą wiedzę.

renie Sejmu oraz ułatwianie współ 
pracy z prezydium Sejmu, z klu­
bami poselskimi, z Radą Państwa, 
z rządem i z komisjami. — Repre­
zentacja koła na życzenie człon­
ków może koordynować wystąpie­
nia posłów na plenum Sejmu, co 
w niczym nie krępuje żadnego z 
członków koła w wypowiadaniu 
się we własnym imieniu.4’— Oto zasadnicze postanowię nie ramowego regulaminu, u-

prof. Bukowski, Hryniewiecki, Nowakowski, Szczepański oraz pos. pos. Karuga i Morawski). E. Osmańczyk zrzekł się udzia­łu w komisji.Ponieważ rozmowy reprezen tacji posłów bezpartyjnych z prezydium Sejmu w sprawie utworzenia koła nie zostały za­kończone, przewiduje się ichchwalonego jednomyślnieprzez bezpartyjnych posłów.Zebrani rozszerzyli reprezen tującą ich komisję (pos. pos. Bierzanek, Fojcik, Garlicki. Koposłów bezpartyjnych wzbudza . handel i sprawy wewnętrzne, y Posłowie Poznania — Z. Nowa­kowski i W. Kiełczewski, wyra­zili gotowość działania w ko­misjach: wymiaru sprawiedli­wości i przemysłu lekkiego — rzemiosła.
„Poselskie kolo bezpartyjnych 

jest swobodnym zespołem posłów 
bezpartyjnych Sejmu PRL U ka­
dencji. Przystąpienie do koła i wy 
stąpienie pozostawione jest swo­
bodnej decyzji każdego zaintereso­
wanego posła. Celem koła jest u- 
łatwienie posTom bezpartyjnym 
spełniania ich obowiązków na te-

Drugi proces 
uczestników zajść 
w Szczecinie

SZCZECIN (PAP)We wtorek przed sądem wSzczecinie rozpoczął, się proces przeciw dalszym oskarżonym o udział w zajściach w Szczeci­nie 10 grudnia ub. r. Na'ławie oskarżonych zasiada 5 osób: Maria Kudlej i Irena Kościan ska oraz Zenon Krówczyński, Emil Soliński i Adam Szeluch. Wszyscy oskarżeni odpowia­dają za aktywny udział w zaj­ściach, napad na komisariat MO, rzucanie kamieniami w milicjantów^ żołnierzy KB W itp. Z pięciu oskarżonych troje nie przyznało się do winy wy­jaśniając, iż tylko przyglądali się zajściom. Rozprawa prze­widziana została na 3 dni. Ze­znawać będzie 27 świadków.

kontynuację dniach.Posiedzenie w najbliższychkatolickiego„Znaku” (koło liczy 9 człon­ków) odbywało się bez udzia­łu prasy. Z wypowiedzi dr.rus) o dalsze nazwiska (prof.•Stommy, przew. tego zespołu
+ na taśmie 
da lekopisu*

W KAIRZE 
odbyło się uroczyste otwar- I 
cie polskiej wystawy pt.: 
„Odbudowa i ochrona zabyt- | 
ków w Polsce11. W oddzielnej | 
sali zgromadzono cykl ry- j 
sunków Kulisiewicza obra­
zujący zniszczenie Warsza­
wy w 191,5 roku.

WŁADZE FRANCUSKIE 
skonfiskowały numer dzien­
nika „VHuwanite“ za opu- 
blikowanie materiałów de- . 
maskujących politykę rządu i 
w .4 Igerze. ■

W związku z tym rodak- ) 
cja „rHumanite,( wydała, do- I 
datek nadzwyczajny, w któ- | 
rym zamieściła protest prze- i 
ciwko konfiskacie.

PREMIER MOLLET 
udał się do Białego Domu i !■ 
rozpoczął oficjalne rozmowy 
z prezydentem. Eisenhowe­
rem. Minister spraw zagra­
nicznych Pineau konferował 
z sekretarzem stanu USA — 
Dullesem.

RZĄD PREMIERA 
MOLŁETA 

pobił 26 lutego „rekord dłu­
gowieczności" francuskich i 
rządów powojennych. Mollet I 
utworzył rząd 2 lutego 1956 |[ 
roku.

wynikało, iż zastanawiano się tam nad projektem regulaminu oraz sprawą ew. udziału przed­stawiciela koła w konwencie seniorów.Do tej pory nie jest przesą­dzona sprawa przynależności do tego czy innego koła posłów katolickich Frankowskiego i Łubieńskiego. Zapowiedziane na wczoraj posiedzenie komi­sji regulaminowej zostało przełożone na dziś.We wtorek wieczornych parlamentarni bie marszałka
w godzinach sprawozdawcy gościli u sie- i wicemarszał-

sterstwa Materiałów Budow­lanych — przypominam pro­pozycje łączenia poprzez „unię personalną" resortów— w tej chwili dopóki nie będzie uchwalona przeź Sejm usta­wa o połączeniu tych resor­tów, co mam nadzieję, nastąpi szybko — proponujemy do­tychczasowego ministra prze­mysłu materiałów budowla­nych, obywatela Fietrusiewi- cza,Na ministra finansów pro­ponujemy ob. Dietricha,Jeśli chodzi o Ministerstwo Gospodarki Komunalnej — w związku z przedkładanym równocześnie projektem re­organizacji tego ministerstwa i tworzeniem komitetu do spraw gospodarki komunal­nej — proponujemy tego re­sortu nie obsadzać, powierza­jąc kierownictwo jednemu z wiceministrów, konkretnie wiceministrowi Sroce.Jeśli chodzi o Ministerstwo Górnictwa Węglowego, pro­ponujemy dotychczasowego ministra Franciszka Wanioł- kę z równoczesnym powierze­niem mu funkcji ministra energetyki, które łączymy,Jeżeli chodzi o Minister­stwo Handlu Wewnętrznego, tc proponujemy ob. Mariana Minora, a o Ministerstwo Handlu Zagranicznego —• ob. Witolda Trąmpczyńskiego.Na ministra hutnictwa 1 przemysłu maszynowego pro­ponujemy dotychczasowego ministra hutnictwa, ob Kiej­stuta Żemajtisa.Na ministra kolei i trans­portu drogowego — a więc na te dwa połączone resorty — proponujemy ministra ko­lei, ob. Ryszarda Strzeleckie­goMinisterstwo Kontroli Pań­stwowej nie było dotychczas obsadzone, dlatego, że już na jesieni przewidywaliśmy wnie sienie projektu ustawy o u- tworzeniu Najwyższej Izby Kontroli jest tam kierow­nikiem ministerstwa ob. Gó­recki, wiceminister Górecki pozostanie do momentu, w którym Sejm uchwali ustawę o powołaniu Najwyższej Izby Kontroli.Na ministra kultury i sztuki proponujemy ob. Karola Ku- ryluka.Na ministra leśnictwa i przemysłu drzewnego — ob. Dąb-Kocioła, ze Zjednoczo­nego Stronnictwa Ludowego, •Na ministra łączności ob. Jana Rabanowskiego.Na ministra obrony naro­dowej — ob. Mariana Spy­chalskiego.Na ministra oświaty — ob. Władysława Bieńkowskiego.Na ministra pracy i opieki społecznej — ob. Stanisława Zawadzkiego, z tym, że prze­widujemy konieczność bardzo szybkiego wzmocnienia tego resortu wiceministrami ze
(Dokończenie na str. 2)

ków Sejmu, premir-ra Cyran­kiewicza i posłów dz;ennikarzy. Tradycyjna lampka wina stała pod znakiem szczerej wymiany poglądów i serdecznej troski o dalszą dobrą współpracę po­między prasą — prezydium Sej mu i rządem.
Piotr ZYCKI

rząl hiszpański
LONDYN (PAP)Jak podają z Madrytu agen­cje zachodnie, generał Fran­co ogłosił skład nowego rządu hiszpańskiego, w którym ob­jął on stanowisko premiera. Mi nistrem spraw zagranicznych na miejsce .Artajo został de Castiella.Nowy gabinet liczy 19 członków: wśród nich znajdu­ją się falangiści, monarchiści i niezależni.

Pieniądze
dla rzem osła wiejskiego

(Inf. wł.)
W roka bieżącym gminne 

kasy spółdzielcze rozprowa­
dzą między rzemieślników 
wiejskich 50 milionów zło­
tych tytułem kredytu na za 
kup narzędzi, surowców i 
rozwój warsztatów. Suma 
ta jest o 39 milionów więk­
sza niż w roku 1956.

Związek Izb Rzemieślni­
czych czyni również stara­
nia o podwyższenie granicy 
kredytu, udzielanego rze­
mieślnikowi pracującemu 
na wsi. Postulaty ZIR idą w 
tym kierunku, by rzemieśi- 
nik mógł otrzymać do 10 ty­
sięcy zł kredytu, a nie 6 ty­
sięcy jak dotychczas, oraz 
by terminy spłat przedłużyć 
dla rzemiosła wiejskiego z 
jednego do Ph roku.

K. Rz.



Linia wytyczona na październikowym plenum
podstawą działalności rządu

Oświadczenie prezesa Rady Ministrów — Józefa Cyrankiewicza
Poniżej podajemy najważniejsze wyjątki z oświadczenia 

wygłoszonego w Sejmie, w dniu 26 lutego br., przez pre­
zesa Rady Ministrów — Józefa Cyrankiewicza.Jako główne podstawowe za­danie rządu, jako organu wy­konawczego władzy państwo­wej, widzę realizację pod kon­trolą Sejmu programu wybor­czego Frontu Jedności Narodu, programu, który kształtował się i zwyciężył na październi­kowym plenum KC PZPR, programu, który znalazł pełne poparcie narodu w wyborach 20 stycznia.Istotą działalności rządu w ostatnim okresie było realizo­wanie linii wytyczonej przez VIII Plenum i wynikającej z ustaw i uchwał ostatniej sesji sejmowej. Działalność rządu polegała na rozciągnięciu na jak największą liczbę odcinków tych tendencji, które są tre­ścią uchwał VIII Plenum, a mianowicie: wprowadzenie pra 

worządności i jawności w życie 
publiczne, naprawienie naj­
jaskrawszych błędów przeszło­
ści oraz zapewnienie korzyst­
niejszych warunków dla pracy 
warsztatów produkcyjnych i 
dla egzystencji mas pracują­cych. Można rozróżnić trzy na­stępujące kierunki działania rządu w minionym okresie:

Usprawnienie aparatu plano­
wania i zarządzania gospodar­
ką z tym, że obok wprowadze­nia nowego elementu, jakim są rady robotnicze, akcja rządu polegała na dalszym likwido­waniu przerostów biurokratycz nych i na uelastycznieniu apa­ratu.

Rozwój tych odcinków życia 
gospodarczego, które w poprzed 
nim okresie zostały nadmier­
nie ograniczone na rzecz przed­
siębiorstw państwowych i któ­
re odczuły na sobie ciężar nie­
których błędów planu 6-letnie­
go. W myśl tej tendencji auto­

Sytuacja gospodarcza
W sprawie naszej obecne.1 

sytuacji gospodarczej premier 
J. Cyrankiewicz powiedział 
m. in.:Pomimo rezultatów uzyska­nych wewnątrz i na ze­wnątrz sytuacja u progu no­wego roku gospodarczego nie jest bynajmniej łatwa.Polityka gospodarcza składa 
się z dwóch elementów. Pierw­
szy to kształtowanie bezpośred 
nie poziomu produkcji i re­
gulowanie podziału dochodu 
narodowego. Drugim ele­
mentem szczególnie doniosłym 
w tej chwili jest określenie 
form zarządzania i planowa­
nia, tzn. ustalenie modelu go­
spodarczego w sposób najbar­
dziej sprzyjający inicjatywie 
oddolnej a równocześnie za­
pewniający najskuteczniejsze 
przekazanie w dół zadań i 
bodźców planu.

Uważam za konieczne pod­
kreślić, że koncepcje, które by 
zmierzały do likwidacji cen­
tralnego planowania, do dania 
przedsiębiorstwom całkowitej 
swobody zarządzania mieniem 
ogólnonarodowym z przeję­
ciem natomiast ryzyka przez 
państwo, są nie tylko sprzecz­
ne z założeniami ustroju so­
cjalistycznego, ale prowadzą 
do zupełnie bliskich konkret­
nych skutków ujemnych dla 
stopy życiowej ludności, dla 
naszego ustroju gospodarcze­
go.Olbrzymie zadania stoją przed radami robotniczymi. W wielu przedsiębiorstwach mo­żliwości produkcyjne nie są wykorzystane ze względów 

Plan i
W kwestii planu i budżetu 

na rok 1957 premier Cyran­
kiewicz powiedział m. in.:Zasadniczymi cechami pla­nu na rok 1957 jest:1 takie określenie żadań wzrostu kprodukcji prze myślowej, z którego wynika, że produkcja przemysłowa wzrosnąć ma o 4 proc., a za­tem mniej niż w latach ubie­głych.

4) Utrzymanie inwestycji “ państwowych na pozio­mie roku poprzedniego wynl-

nomia spółdzielczości została rozszerzona, a równocześnie zo stały stworzone lub są w toku realizacji warunki niezbędne dla wzmożenia działalności spółdzielni handlowych, miesz kantowych i budowlanych. In­ne zarządzenia dotyczące bądź to przepisów podatkowych, bądź też zaopatrywania w su­rowce i sprzęt, stworzyły pod­stawy aktywizacji rzemiosła, chałupnictwa, przemysłu ludo­wego oraz niektórych gałęzi drobnego przemysłu prywatne­go.
Na szczególne podkreślenie 

wreszcie zasługują zasady poli­
tyki rolnej ustalone w wytycz­nych opublikowanych przez KC PZPR i NKW ZSL. Usta­lają one kierunek zmian w po­lityce rządu wobec wsi — zmian zmierzających do wzro­stu produkcji rolnej indywidu­alnych gospodarstw chłopskich, do pełnego poszanowania włas ności chłopskiej, do stopnio­wego przechodzenia w stosun­kach między miastem i wsią na zasady pełnej wymiany towa­rowej, .w szczególności przez dalszy rozwój kontraktacji, do rozwoju samorządu chłopskie­go, do rozwoju spółdzielczości i zrzeszeń chłopskich, do pełne­go przestrzegania dobrowolno­ści przy wybieraniu form go­spodarowania.

W odniesieniu do klasy robot 
niczej rząd dokonał maksymal­
nego wysiłku w granicach moż­
liwości gospodarczych, regulu­
jąc płace różnym jej oddzia­
łom. Regulacja nie mogła ob­jąć wszystkich grup robotni­czych, niemniej jednak nastą­pił wydatny wzrost funduszu płac i średniej płacy.
organizacyjnych. Jest wiele brakoróbstwa, wiele marno­trawstwa spowodowanego nie tylko obiektywnymi trudno­ściami. Któż lepiej niż samo­
rząd robotniczy może uporać 
się z tymi sprawami. W wielu zakładach młode rady robot­nicze gorliwie się nimi zajęły i niewątpliwie osiągną poważ­
ne rezultaty. Główne zainte­
resowanie rad robotniczych 
powinno skupić się na opraco­
waniu planu polepszania go­
spodarności zakładu, na opra­
cowaniu środków, które za­
pewnią walkę z marnotraw­
stwem i pozwolą najlepiej wy­
korzystać zdolność produkcyj­
ną. W ten sposób rady robot­
nicze przyczynią się w najsku­
teczniejszy sposób do uzyska­
nia funduszu zakładowego 
przez załogi, a jednocześnie do 
wygospodarowania środków 
dla całego społeczeństwa.Możliwość uzyskania tzw. popularnie 13 pensji jest real­na dla wielu zakładów. Nigdy jednak nie będzie kołaczy bez pracy. Załogi i rady robotni­cze powinny codziennie pa­miętać, że tolerowanie niego­spodarności w zakładzie, obni­ża z każdym dniem szanse u- zyskanią dodatkowych korzy­ści materialnych dla załogi i państwa.Szczególnie doniosłą sprawą dla uzdrowienia ekonomiki jest nieodzowna konieczność przestrzegania dyscypliny płac i skrupulatnej realizacji kon­troli bankowej nad wypłata­mi.
budżetkające oczywiście nie z osła­bienia troski o industrializa­cję kraju lecz z trudności ma teriałowych oraz z konieczno­ści zachowania środków na wzrost płac, wydatków socjal­nych i wzrost dochodu wsi. Plan stwarza natomiast wa­runki do wzrostu inwestycji ze środków własnych ludno­ści przez lepsze zaopatrzenie wsi w materiały budowlane i maszyny rolnicze oraz przez ułatwienie dla indywidual­nego budownictwa mieszka­niowego ludności wiejskiej.

rz Bardzo poważne, bo 16 proc, podniesienie ma­sy towarowej dla rynku we­wnętrznego, odpowiadające skutkom podwyżek i świad­czeń przyznanych w roku 1956 i obecnym podwyżkom płac już dokonanych w od­niesieniu do górników, pod­wyżce dla kolejarzy, rozsze­rzeniu Karty Hutniczej oraz podniesieniu dodatków ro­dzinnych. Ten wzrost masy towarowej uwzględnia rów­nież wzrost popytu wsi.
Ą Zrealizowanie — w od- niesieniu do wsi zasad programu rolnego, przyjęte­go przez KC PZPR i NKW ZSL. Dochody wsi przewidy­wane przez pian wykazują wyraźną zwyżkę, dzięki ogra­niczeniu świadczeń rzeczo­wych i podwyżce cen w ra­mach dostaw obowiązkowych i kontraktacji.r Budżet na rok 1957 za- myka się niewielką nad wyżką, a cechuje go z jednej strony zwiększenie wydatków na cele socjalno-kulturalne z drugiej zaś — zmniejszenie wydatków na wojsko i poważ na kompresja nadmiernych etatów w administracji. Pro­jekt budżetu zakłada zniże­nie wpływów z podatku grun towego i z podatków od rze­mieślników i drobnych pry­watnych przedsiębiorstw w porównaniu z wpływami 1956 roku.Sytuacja w handlu zagra­nicznym w dalszym ciągu bę­dzie trudna. Niewątpliwie po­ważną rolę w poprawie naszej sytuacji płatniczej odegrało porozumienie listopadowe ze Związkiem Radzieckim. Ale handel zagraniczny pracuje nadal w bardzo trudnych wa­runkach. Składają się na to: brak rezerw dewizowych, spa dek eksportu węgla tak po­ważny, bo o 6,5 min. ton w porównaniu z 1956 r., że nie kompensuje go znaczny wzrost cen tego towaru; zmniejszanie się eksportu nie których podstawowych to­warów, jak, drewno (z uwagi na konieczność chronienia naszego drzewostanu), ce­ment (z uwagi na potrzeby budownictwa), tkaniny, cu­kier i inne artykuły, na któ­re istnieje rosnące zapotrze­bowanie wewnętrzne.Główną myślą przewodnią tegorocznego planu importu jest zabezpieczenie importu surowców dla założonej w ro-

Kto obejmie teki ministerialne?
(Ciąg dalszy ze str. 1) względu na to, że wydatnie wzrasta w tej chwili jego za­kres przede wszystkim jeśli chodzi o odcinek spraw za­trudnieniowych, a następnie płac;Na ministra przemysłu che micznego proponujemy po­wołać ob. Radlińskiego, do­tychczasowego dyrektora naj poważniejszego centralnego zarządu, w tym resorcie — Centralnego Zarządu Prze­mysłu Syntezy Chemicznej, długoletniego pracownika przemysłu chemicznego, cie­szącego się zarówno wśród pracowników tego resortu, wśród działaczy tego odcinka poważnym autorytetem.Na ministra przemysłu drobnego proponujemy ob. Moskwę, dotychczasowego mi nistra, członka Stronnictwa Demokratycznego.Na ministra przemysłu lek­kiego /proponujemy ob. Sta­wińskiego.Na ministra przemysłu spo żywczego, który ma objąć również i skup, proponujemy dotychczasowego wicemini­stra, członka ZSL, ob. Pisulę.Na ministra rolnictwa pro­ponujemy dotychczasowego ministra, powołanego w je­sieni na to stanowisko, ob. 

Ochaba.

ku bieżącym produkcji prze- uzyskanie pewnej poprawy w myślowej, poprawa zaopatrzę zaopatrzeniu ludności w ar- nia rolnictwa w nawozy oraz tykuły importowane.
Sprawy bytowe

Ż kolei premier Cyrankie­
wicz stawia pytanie — jakie 
perspektywy dla poprawy do­
brobytu ludności rysuje całość 
przewidywań planowych i od­
powiada:

Zgodnie z wielokrotnymi o- 
świadczeniami — wyjść ponad 
to, co już powzięte decyzje wy 
znaczają w zakresie ogólnej sto 
py życiowej — nie jest rzeczą 
możliwą w roku 1957. Łączy się z tym również sprawa umów zbiorowych. Jak wiadomo, sze­reg związków zawodowych per traktuje obecnie o zawarcie nowych umów, przy czym wy­suwane były różne postulaty.

Rząd może poprzeć, rzecz jas 
na, postulaty realne — tzn. ta­
kie, na realizację których po­
zwala nasza sytuacja gospodar cza. Jest sprawą ważną, aby uzgodnienia między organamizarządamigospodarczymigłównymi związków zawodo­wych dokonywane były w peł­nym zrozumieniu tej zasady. Szereg postulatów, których speł nienie nie będzie możliwe w 1957 r. — powinny być przed­miotem rozważań w następ­nych latach. Rząd nie zamierza jednak w tej dziedzinie pozo­stać na płaszczyźnie negacji. 
Jeśli niemożliwe jest znaczniej 
sze jeszcze .podniesienie stopy 
życia przez generalne zwięk­
szenie masy towarowej i sze­
rokie podwyżki płac — to przy­
najmniej starać się należy o to, 
by złagodzić najdotkliwsze bra 
ki i całą masę towarową po­
stawić do dyspozycji ludności. Stąd wynikają zamierzenia rzą du w sprawie mobilizacji wszystkich zapasów towarów długo zalegających. Stąd wy­nika decyzja już powzięta do­stosowywania do popytu cen to warów niechodliwych lub niż­szej jakości; nie wolno dla buchalteryjnej fikcji uniknięcia straty zamrażać towarów, któ­re — mimo gorszej jakości, mo gą być przez konsumenta ku­pione i zużytkowane. Stąd wy­nika również zamierzenie zwię kszenia importu niektórych ar­tykułów konsumpcyjnych tak dalece deficytowych, że lud­ność jest raczej gotowa pła­cić wysokie ceny, poszukując ich w obrocie prywatnym, czy w paczkach przychodzących z zagranicy, niż godzić się z ich całkowitym brakiem. Stworze­nie warunków do rozwinięcia tego rodzaju importu powierzo

Na ministra spraw we­wnętrznych proponujemy ob. Wichę.Na ministra spraw zagra­nicznych — ob. Rapackiego.Na ministra sprawiedliwo­ści proponujemy dotychcza­sowego generalnego prokura­tora, ob. Rybickiego, w związ ku z przejściem ob. Wasilków skiej do innych prac, do pra­cy w Sejmie, w klubie, w or­ganizacjach społecznych.To samo dotyczy przejścia ministra chemii ob. Rumiń­skiego.Na ministra szkolnictwa wyższego proponujemy ob. Żółkiewskiego.Na ministra zdrowia pro­ponujemy dotychczasowego, powołanego w jesieni mini­stra, ob. Barańskiego, bezpar tyjnego. 'Na ministra żeglugi propo­nujemy dotychczasowego mi­nistra, powołanego w jesieni ob. Darskiego, bezpartyjnego.Wreszcie proponujemy po­nowny wybór mińistra bez teki i powierzenie tego stano­wiska/ob. Sztachelskiemu, który/zajmuje się z ramienia rządu sprawami stosunków między kościołem i pań­stwem, uczestniczy w komisji porozumiewawczej, mającej dla życia wewnętrznego w naszym kraju bardzo ooważ- 
ne zadania. 

ne zostało komisji do spraw aktywizacji obrotów zagranicz­nych. Wreszcie rząd jest zdecy­
dowany zająć się konkretnie 
najostrzejszymi bolączkami z 
zakresu warunków bytowych 
pewnych grup ludności czy pe­
wnych terenów. Wymienię tu jako przykład sprawę Ziem Zachodnich, południowej Lubel szczyzny i Rzeszowszczyzny.

Rząd popiera i będzie popie­
rał zdrową inicjatywę spółdziel 
czości, rzemiosła i handlu pry­
watnego, które poprzez swoją 
działalność winny uzupełnić te 
odcinki naszej gospodarki, na 
których rysują się braki w dzie 

Reorganizacja 
administracji państwowej
W związku z przeprowadzo­

ną reorganizacją administracji 
państwowej premier Cyrankie­
wicz powiedział m. in.:Dotychczasowa struktura wąsko specjalizowanych mi­nisterstw jest sprzeczna z ogól­nie uznaną potrzebą usamo­dzielniania terenu i dalszego rozszerzania uprawnień rad na rodowych oraz przedsiębiorstw państwowych.Dlatego też na gruncie do­świadczeń ubiegłego roku przy chodzimy z propozycjami do­tyczącymi dalszej reorganiza­cji składu rządu.W roku ubiegłym zlikwido­wano 6 ministerstw, w tym 5 gospodarczych — zlikwidowa­no trzy centralne zarządy, a 5 dawniej samodzielnych central nych urzędów przekazano mi­nisterstwom.

Życie potwierdziło słuszność 
decyzji o ograniczaniu nadmier 
nie rozbudowanych i poszufla- 
dowanych resortów i central^ 
nych urzędów. Ta uzyskana po 
prawa w zarządzaniu gospodar 
ką wskazuje, że poszliśmy po 
słusznej drodze i dlatego pro­
ponujemy dalsze łączenie szere 
gu resortów. Z 10 resortów, któ 
re zamierzamy reorganizować, 
pozostanie 5, a jeden ulegnie 
likwidacji.Rzecz jasna, że proponowa­na reorganizacja i likwidacja niektórych zbędnych już dzi­siaj mindsterstw łączy się z koniecznością przekazywania przez ministrów szeregu u- prawnień jednostkom tereno­wym. Chciałbym jednocześ­nie zastrzec się i przeciwsta­wić niektórym tendencjom, zmierzającym do likwidacji centralnego zarządzania go­spodarką uspołecznioną i prze mysłem. Potrzeba likwidacji szeregu zbędnych centralnych zarządów nie może być od­skocznią do wysuwania anar­chistycznych haseł negujących konieczność centralnego za­rządzania wszystkimi podsta­wowymi dziedzinami gospo­darki narodowej.Obecne propozycje zmierza­ją do dalszego uproszczenia i usprawnienia kierownictwa gospodarką narodową. Przy­niesie to również pewne o- szczędności budżetowe. Zacz- nę od przemysłu paliw i ener­getyki. W tej dziedzinie wy­stępują silne związki wzajem­ne. Konieczność budowania elektrowni w oparciu o złoża węglowe, a zwłaszcza węgla brunatnego (np. elektrownie w Turowie i Koninie), potrze­ba prowadzenia jednolitej polityki paliwowej kraju, skla nia mnie do przedłożenia. Izbie projektu połączenia Mi­nisterstwa Górnictwa Węglo­wego, Energetyki i Centralne­go Urzędu Naftowego w jeden resort Górnictwa, Paliw i Energetyki. Proponuję następ­nie połączenie ministerstwa hutnictwa z ministerstwem przemysłu maszynowego. Jest powszechnie wiadome, że jed­ną z głównych trudności ha­mujących rozwój przemysłu maszynowego jest sprawa za­opatrzenia. Analogicznie nale­ży uzasadnić projekt polączę- 
nla Ministerstwa Budownic-

dżinie produkcji 1 usług. W dziedzinie gdzie dotychczas działał tylko państwowy han­del wprowadzi się równole­głą działalność handlu spółdziel czego. Dopuści się w szerszym niż dotychczas zakresie pry­watny handel detaliczny, aby uzupełnić sieć handlu uspcłecz nionego i podnieść ruchliwość handlu detalicznego. Nie za­mierzamy jednak dokonać tego przez ograniczenie sieci han­dlu uspołecznionego. Tenden­cje takie ujawniły się na nie­których terenach. Są one nie­słuszne. Również będziemy w dalszym ciągu realizować za­sadę faktycznego monopolu państwowego i spółdzielczego na skup zbóż, żywca, upraw technicznych, skór. Próbom wkroczenia w tę dziedzinę sku pu prywatnego będziemy sta­nowczo się przeciwstawiać.

twa ze swoim głównym do­stawcą, który określa dziś i li­mituje rozwój budownictwa, 
z ministerstwem Przemysłu 
Materiałów Budowlanych.Wśród różnych poglądów wypowiadanych na komisjach poprzedniego Sejmu i w ra­dzie Ministrów najsłuszniejszą wydaje się propozycja, żeby 
skup produktów rolnych był 
w rękach tych, którzy te pro­
dukty przetwarzają w towa­
ry rynkowe. Ministerstwem, które odbiera i przetwarza większość produktów rolnych, jak żywiec, buraki cukrowe, rośliny oleiste, jest obecnie Ministerstwo Przemyślu Spo­żywczego, które zresztą posia­da swój odrębny aparat kon­traktujący. Proponuję więc 
połączenie tego ministerstwa 
z Ministerstwem Skupu w 
jeden resort.Dalsza propozycja to połą­
czenie Ministerstwa Kolei z 
Ministerstwem Transportu 
Drogowego i Lotniczego, co u- łatwi koordynację polityki transportowej przez wzajem­ne uzupełnianie się transportu samochodowego i kolejowego i efektywniejsze wykorzysta­nie transportu.Przejdę z kolei do kapital­nego — moim zdaniem — pro­blemu, do sprawy dalszego u- 
samodzielnianic się rad naro­
dowych i zwiększania ich ba­
zy materialnej. W ciągu o- statnich miesięcy rząd zdecy­dowanie kroczy po linii syste­matycznego rozszerzania u- prawnień rad narodowych. Przekazano pod ich zarząd ta- stytucje gospodarki komunal­nej, wiele zakładów przemysłu terenowego oraz prawie cały handel detaliczny. W tym sta­nie rzeczy dalsze utrzymywa­
nie Ministerstwa Gospodarki 
Komunalnej jako resortu krę­
puje działalność rad narodo­
wych. często ją dubluje i stwa rza w praktyce sytuację, w której rady narodowe ni® czują się w pełni odpowie­dzialne za prawidłowe, zgod­ne z potrzebami terenu funk­cjonowanie zakładów komu­nalnych i przemysłowych.Projekty ustaw o połączeniu i przekształceniu ministerstw będą wniesione przez rząd w najbliższym czasie do laski marszałkowskiej. Obecnie proponuję, aby przewidziane do'połączenia resorty obsadzie osobą jednego ministra, a Mi­nisterstwa Gospodarki Komu­nalnej na okres przejściowy nie obsadzać ministrem. Gdy- bv Wysoka Izba przychylną się do niniejszej propozycji mającej na celu dalsze u­sprawnienie i potanienie apa­ratu zarządzania gospodarką narodową, liczba ministerstw pozostałych wyniesie 25, W resortów gospodar- tym 15 czych.

Dalsze fragfhenty z oświad­
czenia wygłoszę ij "go w Sejm* 
przez prezesa Rady Mini­
strów — Józefa Cyranklewi- 
cza, zamieścimy w następny01
numerze.
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NIEDŹWIEDZIE CZUŁOŚCIw kopenhaskim ZOO. Niedźwiedzie Ursus i Ursa tworzą dobraną i kochającą sie
Fot -

parę. 
CAF

Człowiek nie może żyć bez pracy^Dziewczęta z ulicy ZamkowejP?wien publicysta tygodni­ka „Wyboje” stara się (chyba bez powodzenia) prze­konać swoich czytelników, że problem bezrobocia w Pozna­niu można porównać do tego samego zagadnienia we... Wło szech.Jest w tej chwili oczywiste dla każdego, kto rozsądnie myśli o tej sprawie, że bez­robocie w Poznaniu — jak w całej Polsce — istnieje. Nie ma sensu kamuflować tę­go zjawiska. Byłoby to zbyt podobne do sposobów komen towania różnych przejawów życia społecznego, jakie szczo­drze „rozdzielano” tu i ów­dzie w minionym okresie. I —

prawdą. Twierdzę, że nie mo­że być mowy o jakiejś trwa­łości bezrobocia.
Jak jest naprawdę?Zjawisko przemijającego bez robocia w Polsce jest zupeł­nie wyraźną konsekwencją prze mian, jakie zachodzą w naszym kraju. Kolosalna centralizacja i niebywały chyba w naszych dziejach rozrost biurokracji — spowodowały, rzecz prosta.

ich pracownicy zainteresowa­ni w udzielaniu nowych po­sad byli w równym stopniu serdeczni i gotowi do pomo­cy.Niechaj działają w imię prawdy, że człowiek bez pra­cy nie może żyć!

oczywiście przyniosłobyskutek wręcz odwrotny.Jeżeli wobec tego występu­ję przeciwko publicyście „Wy bojów”, to czynię to dlatego: uważam, że nie wolno przed­stawiać zjawiska bezrobocia w naszym mieście w sposób przesadzony, nieomal „dra-matyczny’ niezgodnie z
Karty do gry 
na ratowniczej tratwie

BYDGOSZCZ (PAP)Zespół inżynierów i techni­ków z Grudziądzkich Zakładów Przemysłu Gumowego wykonał prototyp pierwszej polskiej tratwy ratowniczej z tkaniny gumowanej. Tratwa ta obliczo na na 10 osób używana będzie przez mniejsze statki. Tratwa X napełnia się samoczynnie spe­cjalną mieszaniną gazów z chwilą rozwinięcia. Z daleka przypomina pływający namiot, posiada bowiem całkowite po­krycie. Wyróżnia się też pew­ną szczególną zaletą. Otóż w odróżnieniu od tratew angiel­skich nie jest okrągła, lecz no siada kształt dwunastoboku, co zapewnia jej lepszą zdolność manewrowania. Tratwa wy­posażona będzie w najnowo­cześniejszy sprzęt, jak np. ma- radiostację pokładową. Nie zapomniano nawet o... nylono­wych kartach do gry.

Dla rzemiosła na usługi
(Ol warszawskiego przedstawiciela ^Głosu^)W tym tygodniu powędrują do poszczególnych województw dalsze partie przydziałów su­rowcowych dla rzemieślników prowadzących warsztaty usłu­gowe. Rzemieślnicy ci, dla któ-

APELpracowników UAMStało się zadość żądaniu, 
które z tak olbrzymim 

entuzjazmem uchwalaliśmy 
na październikowych wie­
cach. Po latach rozłąki wra 
cają do kraju tysiące na­
szych rodaków; i tych, któ­
rzy dotąd pozostawali na te 
renie lwowskiego, wileń­
skiego, czy nowogrodzkiego; 
i tych, którzy byli rozproszę 
ni na olbrzymich przestrze­
niach, sięgających aż po 
Kamczatkę, Władywostok i 
Ocean Spokojny.

Repatriacja, która dopie­
ro się rozpoczęła, z każdym 
miesiącem będzie przybie­
rać na sile. Powrócą do Pol 
ski setki tysięcy ludzi — lu­
dzi nieraz chorych, bez pie­
niędzy, w zniszczonym odzie 
niu, niezaradnych i oczeku­
jących pomocy. Tym wszy­
stkim ludziom musimy za­
pewnić warunki, jako tako 
znośne. To jest nasz ogólno­
narodowy obowiązek. Dla 
rozwiązania tego olbrzymie 
go problemu, nie wystarczą 
same wysiłki rządu. Trzeba

wielką rozbudowę szych instytucji, biur i zarządów, o pewno nie śniło fom. Jeżeli więc
najrozmait urzędów, jakich... na się filozo- cały naródpostanowił bezpowrotnie zer­wać z taką metodą „gospoda­rowania” państwem — to jas­ne, że w przejściowym mo­mencie część ludzi, zatrudnio­nych dawniej w tzw. admini­stracji, znajdzie się „na bru­ku”.Państwo umiało jednak wy szukać rozwiązanie tego pro­blemu. Wiemy o istnieniu specjalnego funduszu inter­wencyjnego, wiemy o powo­łaniu wielu komisji w tej spra wie itp.

Niebezpieczeństwo nr 1
prostytucja!Z liczb, jakie udało mi osiągnąć w Samodzielnym się Od

Deszcze 
uwięziły ich w grocie

GENEWA (PAP)Pięciu grotołazów. którzy udali się na zwiedzanie słyn- uych „Jam Piekielnych” w po­bliżu Muototal (środkowa Szwajcaria) znalazło się w pu fapce. Wskutek ulewnych desz- fzY i topniejącego śniegu ma- S.V wody zalały większość grot uniemożliwiając im powrót.
n?an starszy"

pół miękli
Poznaniak jubilatemW lokalu „Pod Strzechą1(OKalu „Pod Strzechą w opocie obchodzony jest dziś lecodzienny jubilepsz 50-lecia pracy zawodowej jednego z naj ® arszych kelnerów w Polsce — ^tunisława Majcherka. Stani- s.aw Majcherek liczy lat 64, a Praktykę kelnerską rozpoczął przed pół wiekiem w hotelu ”bazar“ w Poznaniu.okazji 50-lecia koledzy P°d „Strzechy” urzadzmą jubi latowi przyjęcie. (PAP)

dziale Zatrudnienia w Pozna­niu niezbicie wynika, że naj­bardziej doniosłym i poważ­nym problemem jest zatrud­nienie małoletnich dziewcząt (do 18 lat) oraz pracowników umysłowych z średnim i wyż­szym wykształceniem.W tym, co wyżej nazwałem „niebezpieczeństwem nr 1” nie ma przesady. Tego rodza­ju groźba jest zupełnie real­na. Oddział Zatrudnienia ma w swojej rejestracji około 155 dziewcząt, poszukujących pra cy. Chodzi jednak o to, że w tej chwili oddział ten dy­sponuje zaledwie 10 yacatami w... ogrodnictwie. Jeżeli jesz­cze powiemy, że dziennie prze wija się przez biura Oddziału około 250 kobiet (pełnoletnie i małoletnie — razem) — to nie sprawi chyba wiele trud­ności dostrzeżenie owego nie­bezpieczeństwa.Główna przyczyna tak ni­skiego stanu wolnych miejsc pracy w odniesieniu do. mło­dych dziewcząt — leży na pewno w niechętnym stosun­ku wielu przedsiębiorstw i fabryk wobec zatrudniania tych dziewcząt. Tłumaczy się dosyć zresztą sztucznie, że „są one słabsze, nie wytrzymują tempa” itp. Rezultat — wiele dziesiątek młodych — (i cza­sami bardzo młodych) — ko­biet wysiaduje w poczekal­niach, nudzi się, nie wie. co robić, jak szukać pracy. Oczy­wiście — mają wtedy dostęp do młodych głów myśli o „lek kim” zawodzie. Jak mi mó­wili pracownicy Oddziału Za­trudnienia — dostrzegają już oni pewne aluzje na ten te­mat ze strony bezskutecznie na razie poszukujących zaję­cia. , _Jak zatem zapobiec temu? W Oddziale Zatrudnienia moz na zaobserwować często nie­zwykłe poświęcenie ze stro­ny pracowników tego Oddzia­łu. Zdaje się, że przede wszyst kim chodzi o to, by także wszystkie inne instytucje i

UmysłowiDo chwili obecnej zwolnio­no w Poznaniu z administra­cji 232 pracowników umysło­wych. Z planów wynika, że w najbliższych tygodniach ma podlegać zwolnieniu jeszcze około 690 osób tej samej ka­tegorii zawodowej.Dla pełności obrazu trzeba dodać, że w zasadzie nie ist­
nieje problem bezrobotnych 
pracowników fizycznych. W tej dziedzinie nic się w Od­dziale Zatrudnienia nie zmie­niło: tźw. .,przepustowość” jest taka sama jak, powiedzmy. 2 lata temu. W dalszym ciągu otwarta pozostaje sprawa u- mysłowych.Trudność w wyszukaniu pracy dla umysłowych polega najpierw na tym, że wiele za­kładów pracy nie stosuje w praktyce obowiązku zgłasza­nia wolnych miejsc, jakkol­wiek rząd podjął w związku z tym specjalny dekret. Dal­szym utrudnieniem jest fakt, że sami pracownicy umysło­wi nie chcą przyjmować nie­kiedy debrze ołatnych zajęćPowtórzmy jeszcze raz, że 
nie będzie w Poznaniu zjawi­
ska trwałego bezrobocia. Cho­dzi jednak o to, by uczynić wszystko i jak najprędzej w celu udzielenia pracy tym. którzy jeszcze na nią czekająKto to może zrobić? — ra­dy narodowe, instytucje spół dzielcze, warsztaty rzemieśl­nicze. a także samopomocowe zespoły usługowo-produkcyj­ne. Możliwości jest dużo: przypomnijmy tylko inicjaty­wę Reszela, gdzie przewodni czący MRN wezwał do tego miasteczka ludzi z całej Pol­ski.O tej inicjatywie w Pozna­niu i Wielkopolsce — w na­stępnych artykułach.

pomocy całego 
stwa.

Społeczeństwo 
skie okazywało

społeczeń-

poznań- 
niejedno-

krotnie, że potrafi wykazać 
sUą dojrzałość obywatel­
ską. Na wieść o tragedii wę 
gierskiej, w samym tylko 
Poznaniu zebrano w ciągu 
miesiąca 1.200 000 zł. Nic 
może nas zabraknąć i teraz. 
Musimy zdobyć się nie tyl­
ko na jednorazowy wysiłek, 
lecz na wydatną, długoter­
minową i systematyczną po 
moc. Nie potrzeba chyba 
specjalnego przekonywania. 
Wielu z nas zna z własnych 
doświadczeń niedolę ludzi 
dotkniętych masowymi prze 
siedleniami.

W zrozumieniu rozmiarów 
tej ogólnonarodowej potrze 
by, pracownicy Uniwersyte 
tu im. A. Mickiewicza po­
wołali Uczelniany Komitet 
Pomocy Repatriantom. Z 
inicjatywy komitetu, pra­
cownicy uczelni naukowi i 
administracyjni postanowili 
opodatkować się do końca 
br. w wysokości od */« do 2 
proc., zależnie od wysoko­
ści miesięcznych poborów.

Wzywamy pracowników 
wszystkich innych zakła­
dów pracy miasta Poznania, 
a w szczególności pracow­
ników' wszystkich uczelni 
poznańskich do podjęcia a- 
nalogicznej akcji.

KOMITET POMOCY 
DLA REPATRIANTÓW

ryeh w ubiegłych latach droga scentralizowa-nych przydziałów była praktycznie zamknięta, otrzymają w bież, roku m. in. 1.200 km przewodów elektrycz nych, 13 tys. metrów sześcien­nych tarcicy, 7 tys. ton cemen­tu, 4 min. sztuk cegły (na re­monty kominów, budowę pie­ców itp), 50 ton skór rymar­skich, 15 tys. ton koksu (dla kowali), a ponadto za 2,5 mi­lioma złotych części radiowych, za półtora miliona części ro­werowych i za blisko 2 miliony — artykułów fotograficznych..Asortyment przydziałów dla rzemieślniczych warsztatów usługowych obejmuje około 50 pozycji. Zwiększa się również zaopatrzenie rzemiosła z impor tu. W ostatnich dniach powró­cili z NRD przedstawiciele Ministerstwa Przemysłu Dr ób nego i Rzemiosła. Dokonali oni tam zakupu szeregu atrakcyj­nych towarów dla rzemiosła. Na liście zakupów znajduje się m. in. 160 ton mas plastycz­nych, 35 ton sztucznego wło­sia, 70 m! sztucznej skóry (zamsze, folie), a także za mi­lion rubli tiulów i luksuso­wych tkanin perlonowych. Po­nadto zakupiono pewne ilości narzędzi, drobnego sprzętu mechanicznego i artykułów che micznych.W trakcie realizacji są dal­sze zakupy surowca dla rze­mieślników na rynkach zagra­nicznych, m. in. w Chinach (tkaniny jedwabne, włosie, słomka, panama, skórki fu­terkowe), w Jugosławii (20 tys. nr skórek cielęcych na pan­tofle). w Turcji (skórki fu­terkowe i drzewo oklei nowe) oraz w Finlandii (okleiny fiń­skie z tzw. złotej brzozy — jednego z najcenniejszych ga­tunków drzew meblowych). Na leży się spodziewać w przyszło ści dalszego wzrostu importu artykułów i surowców dla po­trzeb rzemieślników. K. Rz.

Jeien barometrem wiosny?KRAKÓW (PAP)W Krakowie przed dwoma dniami w jednym z ogródków na krańcach miasta schwytano motyla. Ten wypadek, jak rów nież rzadko spotykany fakt zrzucenia w lutym przez jele­nia rogów, jaki miał miejsce w krakowskim ZOO, zdaniem wie lu krakowian świadczy o rych­łym nadejściu wiosny.

10 ME JŁS1 MODELKAW ubiegłym roku Fabryka 
Pluszu i Dywanózo im. Ajzcna 
w Łodzi rozpoczęła produkcję 
tzw. „misia“ na płaszcze i okry 
da damskie. „Miś“ wełniany 
ukaże się na rynku w pierw­
szym kwartale br.

Zakłady rozpoczęły także pró 
by produkcji „misia“ z włókna 
syntetycznego, które dały po­
myślne wyniki. „Miś“ z włók­
na syntetycznego może być pro 
dukozoany w 10 kolorach — od 
białego i szarego poprzez kre­
mowy, cielisty, beżoiey, różne 
odcienie brązowego i czarnego. 
Produkcja uzależniona jest od 
dostaw prżędzy syntetycznej.

Na. zdjęciu: kierownik zbytu 
Zofia Szafrańska ogląda pró­
bną partię „misia" z włókna 
syntetycznego.

Ćwierćfinały włoskich żarłoków
p. Emilio ma zcstanawiajqce wyniki

W Weronie zorganizowane zostały pierwsze mistrzo­
stwa żarłoków Italii. Oryginalny ten konkurs wywołał
we Włoszech dużeWszyscy kandydaci większego żarłoka przechodzą obecnie

zainteresowanie.na naj Włoch przezwstępne eliminacje. W piątek przed specjalną komisją sę-
Manko przyczynę
rzekomego włamaniaPrzed kilku dniami kie­rowniczka sklepu „Ruchu” w Śremie zawiadomiła Komen­dę Powiatową MO. że do jej sklepu dokonano włamania. Milicjanci, którzy przybyli na miejsce przestępstwa zau­ważyli. przepiłowane kłódki i porozrzucane artykuły. In- wentura wskazała brak to­waru na sumę ponad 20 tys. zł.śledztwo przyniosło rewe­lacyjne wyniki. Okazało się bowiem, że włamanie upozo­rowała kierowniczka sklepu Helena Jankowska, aby unik­nąć odpowiedzialności za manko. Oszustkę, która przy znała się do winy, zatrzyma­no.Dalsze dochodzenia prowa­dzi Komenda Powiatowa MO w Śremie pod nadzorem Prokuratury Powiatowej.(ak)

dziowską zaprezentował swe możliwości pewien 44-letni mężczyzna, pan Emilio N. Ju ry miało zadecydować, czy zawodnik może startować w finale konkursu.Podczas uczty godnej Pan- tagruela pan Emilio spożył 200 kaparów, 15 grzybków 4 porcje spaghetti, 20 porcji ozora wołowego, 2 porcje kieł basy, 2 talerze potrawki z ry żem, j edno kurczę, 3 porcj e wo łowiny przyrządzonej na ostro, 3 kawałki cielęciny, kil ka główek sałaty, pół kilogra ma sera oraz ciastko z kre­mem i koszyk owoców. Wszy stkie te frykasy pierwszy kan dydat do tytułu najlepszego żarłoka Włoch zakropił 5 li­trami wina, 3 szklaneczkami likieru i popił 4 filiżankami kawy. (PAP)
Już drugi lot
pasażerski
nad BiegunemCzteromotorowy „Viking‘ .Magnusnależący do skandy-

Wojciech TYBLEWSKI

ROZPOCZYNA SIĘ SEZON WYLĘGOWY...
Kilka milionów rasowych kurcząt dostarczą hodowcom w bieżącym roku zakłady wylę 
gowe w całej Polsce. W wielu z nich rozpoczął się już wiosenny ruch — zakładanie jaj 

do inkubatorów.
Na zdjęciu: Na fermie zarodowej drobiu w PGR Rszew (woj. łódzkie) Helena Gwia-
zda i Zofia Bełdowska zakładają jaja do inkubatora. CAF — fot. Grzęda

nawskich linii lotniczych SAS wyleciał w drogę powrotną z Tokio do Kopenhagi.Na pokładzie samolotu znaj duje się 47 pasażerów, wśród nich japońska ekipa ping-pong owa na mistrzostwa świata, które odbędą się w Sztokhol­mie, narciarze japońscy lecący na zawody do Norwegii oraz grupa dziennikarzy amerykan skich, którzy odbywają podróż dookoła świata. (PAP)
Cztery średniowieczne 
łodzie rybackie 
kcsiseiwM s $$ w GdańskaW Gdańsku przeprowadza się obecnie konserwację cie­kawych zabytków — czterech łodzi rybackich pochodzących z okresu wczesno-sredniowiecz nego, znalezionych na terenie Gdańska — Oruni i w miej­scowości Mechelinki, pow. Wej herowo. Łodzi tych, które są najstarszymi spośród odnale­zionych na wybrzeżu, używali do połowów morskich miejsco­wi Słowianie. (PAP)
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O czym Q 
piszą inni •Prasa krajowa zamieściła w ubiegłym tygodniu wiele interesujących artykułów i in­formacji.„Trybuna Ludu” w dniu 21. II. w zasadniczym artykule pt. „Partia a Sejm” pióra Je­rzego Rawicza stwierdza: „...Decyzje instancji partyjnej obowiązują tylko i w y- łącznie członków partii, podczas gdy decyzje sejmowe, wyrażone w formie ustaw, są obowiązujące dla wszyst­kich obywateli nasze­go kraju, są prawe m.”A jeżeli nastąpi kolizja między decyzjami partii a Sej mu?Odpowiada na to Rawicz: „Partia nie podejmuje decy­zji z mocą obowiązującą człon ków partii, jeśli te decyzje sprzeczne są z obowiązującym ustawodawstwem”.
Rewelacyjną wiadomość przy nosi „Dziennik Zachodni”. Mianowicie Wojewódzki Ko­mitet Budowy Domków Jed­norodzinnych w Katowicach podał, że w roku bieżącym budownictwo indywidualne dostarczy... 50.000 izb miesz­kalnych, a w okresie następ­nych 4 lat dalszych 150.000 izb.A w Poznaniu?*Prezes reaktywowanej A- kademii Umiejętności w Kra­kowie prof. dr Adam Krzy­żanowski pisząc na temat po­lityki dewizowej rządu („Ży­cie Warszawy” z 21. II.) pro­ponuje ustalenie kursu do­lara poniżej ceny wolnoryn­kowej, ale powyżej parytetu siły kupna. Wynosiłoby to ponad 100 zł za dolara i w po łączeniu z wprowadzeniem wolnego obrotu dewizami po­zwoliłoby państwu zdobyć wiele wolnych dewiz od oby­wateli.
„Dziennik Bałtycki” w arty­kule o kierunkach rozwoju budownictwa okrętowego wskazuje, że podstawowym zagadnieniem jest rozbudowa przemysłu pomocniczego pro­dukującego mechanizmy i u- rządzenia okrętowe, bo kadłu­by nauczyliśmy się już budo­wać dobrze i szybko.Czy nie ma w tym stwier­dzeniu ukłonu również pod adresem poznańskich Zakła­dów HCP? *W polemicznym artykule na temat zwiększenia zasiłków rodzinnych („Zycie Warsza­wy” z 20. II.) autor dowodzi, że wbrew twierdzeniom po­przednich dyskutantów pod­wyżka kosztowałaby państwo ok. 8 miliardów zł, na co w tej chwili nie ma pokrycia. Przy tym nie rozwiązałoby to wcale zagadnienia bezrobocia. Skutek byłby wręcz przeciw­ny — ubytek w takich zawo­dach jak włókniarki, tramwa- jarki, pielęgniarki, sprzątacz­ki, ekspedientki, których i tak odczuwa się brak.
IKP relacjonuje dyskusje na Wybrzeżu na temat utwo­rzenia tam kasyna gry. Zwo­lennicy kasyna wskazują na szanse uzyskania ogromnych dochodów, przeciwnicy na... niemoralność popierania ha­zardu. &„Trybuna Robotnicza” dono­si o rewelacyjnym wynalazku pracowników Instytutu Che­micznej Przeróbki Węgla. O- siągnięcie polega na tym, że będziemy mogli produkować świetny koks metalurgiczny ze zwykłego węgla opałowego tzn. energetycznego, albo wręcz z miału energetyczne­go. *Chochlik drukarski zrobił kawał „Gazecie Zielonogór­skiej”. Ukazała się tam in­formacja o odwołaniu Szepi- łowa ze stanowiska, ministra spraw zagranicznych i mia­nowaniu Gromvki. W tę in­formację włamano zdjecie... Kotlickiego, szefa polskiej de 'egacji do rokowań gospodar­czych z USA.

Opr. M. S.
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W PORCIE SZCZECIŃSKIM — RUDA DLA CSR
Do portu w Szczecinie wpłynął statek czechosłoioacki 
„Julius Fucik“. Statek przywiózł ładunek 6,5 tys. ton 
rudy norweskiej dla CSR CAF — fot. Cieślak

Kartki z podróży (8)Poiiopriwednohyba tak samo pieczono zwierzynę za czasów księ cia Siedmiogrodu — Stefana Batorego, gdy ten przygoto­wywał się na wyjazd do Pol­ski celem objęcia „posady" króla. Chłopak o zawadiackiej minie obraca prosiaka nadzia­nego na gruby drut nad pło­mieniem ogniska. Starszy ro­botnik przy sąsiednim ogni­sku powwli kręci obdartym ze skóry barankiem. Dla towa­rzystwa przyszedł kundel, schlebiająco macha ogonem, jak by pieczeń z rożna przeznaczo­na była dla niego.Ale nim zatopimy widelec w miękkim i smacznym mięsi­wie. rozglądnijmy się, w ja­kim znajdujemy się gospo­darstwie. Dyrektor inż. agr. Djordje Piliser (czytaj Dzior dzie Piliszer) twierdzi, że to Polioprirredno Dobro.— Państwowe gospodarstwo rolne?— Nie. Bo ziemia nie jest państwowa. Ta ziemia należy do całej Jugosławii. Raczej „społeczne gospodarstwo rol­ne" — mówi tłumaczka.A więc sprawa nazwy po. z ornie nieważna. Zdaje mi się jednak, że nazwa także rzutuje na działalność przed­siębiorstwa. U mniej społecz­nie wyrobionych ludzi mniej­szym „grzechem" jest okrada­nie państwa niż społeczeństwa, to znaczy i siebie samego. Zresztą pod nazwą „państwo­we" wdelu kładzie dawną treść — własność aparatu uciskają­cego ludzi pracy. A to już ,,zo bowiązuje" do nadużyć, które ongiś, w czasach kapitalistycz­nych, były w niejednym wy­padku samoobroną przed wy­zyskiem. Czyżby i w naszych PGR-ach nie było lepiej, gdy­by robotnicy uważali swoje gospodarstw’© za własność spo łeczną? ♦A teraz trochę o samej struk turze Polioprivrednogo Dobra.— Stanowisko dyrektora ob sadzane jest u nas drogą kon­kursu — informuje mnie ro­botnik, który nauczył się nie­co mówić po polsku w czasie okupacji — ogłoszonego przez powiatową radę. Komisja wy­biera najlepszego kandydata. A więc dobrego fachowca. Nie może być mowy, by dyrekto­rem został ktoś narzucony przez te czy inne władze lub instancje.— Dyrektor jest tylko kie­rownikiem zespołu (6 gospo­darstw’) — ciągnie dalej roz­mówca. — Najwyższą władzę tworzy wybrana przez ogół ro­botników rada robotnicza. To się u nas naaywa Radnicki Sa vet (złożony z 31 osób), ten zaś wybiera organ wykonaw. czy (coś w rodzaju naszego . prezydium — mój przypis) — Zarząd Rady, tak zwany I Uprawni Odbor (9 osób). Prze

Od specjalnego wysłannika „Głosu"

wodniczy mu dyrektor, odno- wiedzialny za gospodarkę ze­społu przed władzą państwową i przed radą robotniczą. Oprócz tego przy radzie mamy 8 komisji. Do ich zadań nale­żą na przykład sprawy kultu­ry, higieny, techniki i inne.Jest akurat słoneczny dzień. Nie korzystamy więc z zapro­szenia do domu, lecz w dalszym ciągu na dworze prowadzimy rozmowę. Częstujemy się wza­jemnie papierosami. Mój in­formator chwali sobie tytoń ..Poznańskich", ale stwierdza, że bibułka niedobra.Interesują mnie płace, bo o to na pewno zapytają się mnie nasi wielkopolscy robotnicy rolni.System płac w jugosłowiań­skich społecznych gospodar­stwach rolnych jest zupełnie inny niż u nas. Tu nie piąci się za pracę, ale za produkcję. Robotnik na przykład zatrud­niony przy burakach cukro­wych dostaje w formie zalicz­ki około 80% należności za swoje dni pracy. Gdy burak obrodzi więcej niż przewidywa no — dostaje dopłatę. Ten sam robotnik w innej porze roku może pielęgnować kukurydzę i gdy ona da więcej — także otrzymuje wyrównanie w za­leżności od urodzaju i dni przepracowanych na tej upra­wie. Wyrównania wynoszą jed ną, dwie i więcej miesięcznych zaliczek. Ta dopłata także do­tyczy służby agronomicznej.Polioprivrednu Dobru za­leży na dobrych agronomach. W tym celu ma ono prawo udzielać stypendium miejsco­wej młodzieży, która chce się poświęcić rolnictwu. Tyle, ile lat płaciło ono za technikum lub wyższą uczelnię rolniczą, młody człowiek musi odpra­cować w zespole. Zaletą tego jest, że uczeń za swoje postę­py odpowiada nie tyle przed szkołą i rodzicami, ile przed całą społecznością, związaną z gospodarstwem rolnym. Duże trudności ma natomiast ta dziewczyna czy chłopak, któ­rzy mają zainteresowania in­ne, na przykład humanistycz­ne. Majewice kształcą dwóch chłopaków — jednego w te­chnikum, drugiego na wyższej szkole rolniczej.Społecznym gospodarstwom rolnym nikt nie narzuca pla­nu. Same się rządzą według możności, warunków, pracowi­tości załogi i poziomu agrono­mów’./ Takich zespołów gospo­darstw rolnych jak Majewice — dowiaduję się później — jest około 300 w Jugosławii. Niektóre z nich, jak na przy­kład olbrzymi, bo liczący prze­szło 22 tysiące ha ziemi, ze­spół „Belje" — mają jeszcze u siebie przemysł spożywczy. Wspomniane „Belje" przera­biają buraki we własnej cu­krowni, konopie w 3 roszar niach, tuczniki we własnej

PORÓWNAJCIE!W odpowiedzi na naszą interwencję w Minister stwie Kultury i Sztuki oraz w Stowarzyszeniu Polskich Ar­tystów-Plastyków w sprawie zwolnionej ze stanowiska pro­fesora Wyższej Szkoły Muzycz nej — Ireny Kurpisz-Stefano- wej, otrzymaliśmy dwa pisma.Prosimy — porównajcie je: Ministerstwo Kultury i Sztu ki Nr SA-IV-20a/70/57.„W odpowiedzi na pismo z dnia 14 stycznia 1957 r. w spra wie ob. Ireny Kurpisz-Stefano- wej, skierowane do ob. mini­stra kultury i sztuki, Central­ny Zarząd Szkół Artystycznych zawiadamia, że ob. Stefanowa została zwolniona przez rekto­ra Państwowej Wyższej Szkoły Muzycznej w Poznaniu w dro­dze wypowiedzenia jej stosun­ku umownego, z zachowaniem trzymiesięcznego terminu wy­mówienia, zgodnie z przepisa­mi rozporządzenia Rady Mini­strów z dnia 28 sierpnia 1954 r. (Dz. U. nr 42, poz. 189).Zgodnie z tymi przepisami, zastępcy profesora nie są pra­cownikami nauki, mianowany­mi przez właściwego ministra, lecz pracownikami kontrakto­wymi, z którymi rektorzy szkół wyższych zawierają umowę o pracę. Tego rodzaju umowyDobromasarni. Maszyny rolnicze rów nież produkują we własnej fa­bryce. Handlują cne z różnymi firmami zagranicznymi. Za to podatki od tych zakładów’ są bardzo wysokie, bo wynoszą do 75% czystego dochodu, a za ziemię płaci się na rzecz skar­bu o wiele.mniej.To powiązanie produkcji to! nej z przemysłem spożywczym ma duże zalety. Po pierwsze powstają oszczędności transpor tow’e. po drugie — niniejsze straty w przechowywaniu pro­duktów i — po trzecie: można produkcję rolną danego zespo­łu wiązać z przemysłem i na odwrót.Dodam jeszcze, że ziemie w obu wspomnianych zespołach są doskonałe. Urodzaje jesz cze nie są nadzwyczajne. Pszenicy zebrano w roku 1956 po 18 kw. z ha, jęczmienia po 24 kw. To nie rekord. Można produkcję tych zbóż podnieść o 50 procent. Nie mierzmy jednak warunków jugosłowiań skich z naszymi. U nas w Wiel kopolsce wyścig o jak naj- większą produkcję rolną rozpo czął się jeszcze w połowie ubiegłego wieku, a więc przed 100 laty. Tu zaś niedawno.Ale wracajmy do świetlicy. Robotnicy majewiccy zaprasza ją do stołu.
Józef PIEPRZYK

BAZYLKO z CZARNORZEK
Czy pamiętacie „Szka­

tułkę z malachitu" 
Bazowa a to niej urocze opo 

wiajania z życia, ludowych 
artystów? Jeśli tak, to nie­
wątpliwie podobała Wam się 
sylwetka Daniłki — chłopca, 
który zadziwiał najwyższej 
klasy mistrzów i zdolnością 
mi. i uporem, z jakim docho 
dził do opanowania sztuki 
rzeźbienia.

Może zresztą nie pamię­
tacie, tedy pozwólcie, że opo 
wiemy inną najprawdziwszą 
historię takiego chłopca. To 
już z naszych czasów, to już 
o Waszym prawie równieś- 
niku.

W podkarpackich, bogato 
przez naturę, wyrzeźbionych 
stronach, w równie pięknie 
nazwanej wsi Czarnorzeki 
żył Bazylko. Od najmłod­
szych lat, jak go i tylko pa­
miętają dzisiejsi Mieszkań­
cy Czarnorzek, chłopak uni 
kał ludzi i podpatrując pięk 
kno przyrody utrwalał w 
drzewie najróżniejsze maty- 

/ wy ludowe, fragmenty oko- 
. licy, posługując się zwyk­
łym kozikiem. Takim, co to 
innym służy do wycinania 
najwyżej fujarek z wierzby.

Można sobie wyobrazić lo­
sy chłopaka, który bez żad­
nej pomocy, bez koniecznych 
na ten cel. pieniędzy potra­

mogą rektorzy zawrzeć tylko z osobami, którym uprzednio właściwy minister nadał tytuł zastępcy profesora, na wnio­sek senatu szkoły wyższej.Ob. Stefanowa nie została za mianowana przez ministra kultury i sztuki zastępcą pro­fesora, lecz otrzymała tytuł za stępcy profesora na wniosek Państwowej Wyższej Szkoły Muzycznej w Poznaniu (a nie Komisji Chopinowskiej).Otrzymawszy tytuł zastępcy profesora, ob. Stefanowa od roku 1954 pełniła w Państwo­wej Wyższej Szkole w Pozna­niu obowiązki z tym tytułem związane na podstawie stosun­ku umownego, który między nią a PWSM w Poznaniu zaist­niał i który, według wyżej cy­towanych przepisów, rektor tej szkoły był uprawniony roz­wiązać w drodze trzymiesięcz­nego wymówienia.Według przepisów obowiązu jących od dnia 18 października 1956 r., motywy wypowiedze­nia należały do kompetencji rektora, który mógł uprzednio wysłuchać opinii senatu.Wypowiedzenie w stosunku do ob. Stefanowej rektor PWSM oparł na uchwałach se­natu tej szkoły z dnia 2 marca i 17 kwietnia 1956 r.W sprawie ob. Stefanowej in terweniował również ZarządGłówny Stowarzyszenia Arty­stów Muzyków i sprawa ta by­ła omawiana w dniu 19 grud­nia 1956 r. na konferencji, zwo łanej przez Centralny Zarząd Szkół Artystycznych. Na tej konferencji rektor PWSM w Poznaniu zobowiązał się spra- wrę ob. Stefanowej przekazać do ponownego rozpatrzenia no wemu senatowi PWSM w Po- znaniu jaki w najbliższej przy szłości zostanie wybrany na podstawie nowych przepisów, uchwalonych przez Sejm PRL we wrześniu 1956 r.i Co do zatrudnienia ob. Ste- ■ fanowej, jako pedagoga, pod- i kreślić należy, że Centralny Zarząd Szkół Artystycznych w swoim czasie proponował ob. Stefanowej objęcie stanowiska dyrektora jednej ze średnich szkół muzycznych, a w przy­szłości nie będzie stawiał żad­nych przeszkód w wypadku — gdy senat PWSM w Poznaniu, lub którejkolwiek innej wyż* szej szkoły muzycznej wystąpi z wnioskiem o ponowne jej zaangażowanie w charakterze zastępcy profesora.”
Dyrektor (podpis nieczytelny)StowarzyszeniePolskich Artystów Muzyków Zarząd Główny, Warszawa„Odpowiadając na list z 14 I br.. zawiadamiamy uprzejmie, że SPAM nie brało udziału w podjęciu ostatecznej decyzji o zwolnieniu prof. Stefanowej z obowiązków profesora PWSM w Poznaniu. Sprawa ta doszła do wiadomości SPAM już po dokonaniu formalnego wymó­wienia prof. Stefanowej.

fił się przebić przez życie i 
zrealizować najskrytsze pra 
gnienia. Cechowała go ta 
sama zaciętość i niemniejsze 
chyba zdolności co Daniłkę, 
skoro dostawszy się do War 
szawy znalazł drogę do wyż 
szej uczelni.

Już na Akademii Sztuk 
Pięknych jako uczeń prof. 
Breyera — wielkiej miary 
artysty — Bazylko rozwinął 
swe umiejętności, b. wcześ­
nie zdobywając uznanie w 
ówczesnym święcie arty­
stycznym Polski. Były to 
pierwsze nagrody za pomnik 
Kościuszki dla miasta Nowy 
Bytom; druga — za war­
szawski pomnik gen. Sowiń­
skiego i wiele innych.

To przeszłość. A dzisiaj?
Jeśli, przechodząc ulicą 

Jackowskiego tuż przy na­
rożniku ni. Kraszeicskiego, 
zatrzymacie się. przy niewy­
sokim parkanie, na którym 
widnieje tablica Państwowej 
Wyższej Szkoły Sztuk Pla­
stycznych — stoicie u progu 
dzisiejszej uczelni artysty.

Dziś p. Bazyli W oytowicz 
jest tu profesorem., ściślej 
dziekanem Wydziału Rzeźby 
PWSSP.

Pod jego bacznym okiem 
kształcą się przyszli rzeźbią 
rze. Wielu dawnych studen­
tów profesora to dzisiaj zna 
ni artyści.

Od tego czasu Prezydium SPAM nie szczędziło wysiłków — by wpłynąć na zmianę sta­nowiska kierownictwa PWSM w Poznaniu w sprawie prof. Stefanowej. W tym celu przed stawiciele Prezydium SPAM przeprowadzili szereg rozmów zarówno w Ministerstwie Kul­tury i Sztuki, jak i z rektorem PWSM. Niestety, wysiłki te nie odniosły żadnego skutku i wnio eki SPAM, zmierzające do reaktywowania prof. Stefano­wej, nie zostały przyjęte przez władze PWSM.Opierając się na opinii wy­bitnych pianistów-pedagogów SPAM uważa, że prof. Stefa­nowej wyrządzono krzywdę, pozbawiając ją warsztatu pra­cy pedagogicznej w sposób nie mający precedensu w szkolni­ctwa muzycznym. Wszystkie po siadane przez SPAM materia­ły i opinie wskazują, że prof. Stefanowa jest doświadczo­nym pedagogiem i ma poważ­ne osiągnięcia w swojej długo­letniej pracy pedagogicznej. Przy dużych brakach w na­szych kadrach pedagogicznych wyeliminowanie ze szkolni­ctwa tej miary pedagoga nie wydaje się słuszne.Zaznaczamy w końcu, że zwolnienie prof. Stefanowej z pracy wywołało wśród muzy­ków żywe poruszenie i było u­znane na ogół za pociągnięcie niedostatecznie przemyślane. Pogląd zaś kierownictwa PWSM w Poznaniu, dyskwali­fikujący prof. Stefanowa do pracy w wyższym szkolnictwie muzycznym, nie jest podziela­ny przez inne środowiska mu­zyczne.”
PREZES(Zbignmw ' ckł)

SEKRETARZ (Teodor Zalewski)A to dziwne — prawda? Ten sobie mówi i ten sobie mó wi, a sprawm prof. Stefanowej pozostaje nadal nie rozwiąza­na ostatecznie.
Nie będziemy 
sprowadzać 
mączki barytowej

WROCŁAW (PAP)W nowouruchomionej kopal­ni „Kraniec" w powiecie wołow skim załoga Bolesławickich Ko palni Glin Ceramicznych przy­stąpiła do wydobycia tzw. czer wonej glinki. Jak wykazały ba dania, ta rzadko spotykana w kraju glinka może w pełni za­stąpić importowaną dotychczas mączkę barytową potrzebną przy wierceniach geologicznych (do płuczek).Ze względu na duże zapotrze bowanie na nowy surowiec, jeszcze w tym roku wydobycie w kopalni „Kraniec" wyniesie przeszło 10 tys. ton glinki. Uzy skanie tak poważnej ilości bę­dzie możliwe nawet przy sto­sunkowo niewielkich kosztach, gdyż pokłady glinki znajdują się tuż pod powierzchnią
— Poważni moi konkuren 

ci — móioi z zadowoleniem 
prof. W oytowicz* — Tak. 
Tutaj w Poznaniu.

Bo profesor już od 1936 
r. na stałe osiadł w stolicy 
Wielkopolski. Pracował jesz 
cze przed wojną w Państw, 
Szkole Sztuk Zdobniczych 
na Starym Mieście. Do dziś 
łączy pracę z twórczością 
artystyczną. Wiele jest trwa 
łych śladów czynnego życia 
artysty. I w Wielkopolsce, 
np. w Kępnie i Szamotu­
łach, w Poznaniu a także w 
innych regionach kraju np< 
w Rzeszowie, w Gorzowie- 
Głównie rzeźby monumen­
talne.

Z najważniejszych ostat­
nich dzieł — wymienić na­
leży chyba projekt na pom­
nik Mickiewicza, który sta­
nie w Poznaniu, a za który 
W oytowicz otrzymał w kon­
kursie I nagrodę.

Utalentowany Danilko 
miał swego Bazowa, który 
przekazał pamięć o artyście 
w „Szkatułce z malachitu • 
Prof. Bazyli Woytowicz bu 
duje sobie pamięć społeczcn 
stwa w dziełach pomniko­
wych, których wartość oce­
niono — przyznając mu na­
grodę artystyczną m. Pozna 
nia.

J. X.



Kierownika budowy przyjniie od diua 1. IV. 1957 r. i 5 murarzy zaraz Dyrekcja Zespołu PGR Klenlca, poczta i stacja kolejowa Klenica, pow. Sulechów, woj. zielonogórskie. Reflektu­jemy na siły o pełnych kwalifikacjach. Warun­ki wynagrodzenia i zamieszkania do omówie­nia na miejscu. Podania z życiorysem wzgl. osobiste zgłoszenia przyjmuje Dyrekcja Ze­społu. ____________________________________________ K896Ogrodnik do prowadzenia nowozałożonego sadu 10 ha i warzywnictwa 8 ha potrzebny zaraz. Wynagrodzenie wg umowy zbiorowej. Zgłosze­nia do Zespołu PGR Świebodzin, ul. Zamko- wa 6.________________________________ K924St. zootechnika i st. agronoma zatrudni zaraz Zespól PGR Cybina, powiat Rzepin. Wymagane wyższe lub średnie wykształcenie rolnicze oraz kilkuletnia praktyka. Zgłoszenia osobiste. K928 2 oborowych z własnym zespołem pomocniczym — wynagrodzenie wg Uchwały Rządu nr 1027/53 — natychmiast przyjrnie Zespół PGR Poznań, ulica Naramowicka 150. — Mieszkania zapew­nione.____________________________ _ K941Kucharka potrzebna zaraz do stołówki — tylko samotna, pokoik zapewniony. Wynagrodzenie od 600—800 zł i utrzymanie. PGR Karłowice, p-ta i stacja Kobylnica, pow. Poznań, tel. Ko- bylnica 9._______________________________ 5207gKilku samodzielnych księgowych (księgowe) przyjrnie przedsiębiorstwo państwowe. Oferty Biuro Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla K994.Tokarzy wysokokwalifikowanych zatrudni za­raz W. F. U. M. (Wiepofana) Poznań, ul. Dą­browskiego 81. Warunki płacy do omówienia. ___________________________________________________ K973 Wysokokwalifikowanych pracowników na sta­nowiska: szefa produkcji, kierownika zaopa­trzenia, kierownika służby inwestycyjnej i star­szego księgowego przyjrnie przedsiębiorstwo państwowe — średnie — przemysłu metalowe­go w Poznaniu (stale wykonujące plany pro­dukcyjne) Oferty z życiorysem i przebiegiem dotychczasowej pracy prosimy złożyć w Biurze Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla K977.Kierownika technicznego, który wykaże się długoletnią praktyką zawodową — o kwalifi­kacjach inż.-techn. z zakresu budownictwa, kwa lifikowanych kierowników robót — budowy z praktyką zawodową poszukuje Spółdzielnia Pracy Remontowo - Budowlana „Remont“ w Pleszewie. Reflektuje -się tylko na siły zawodo­wo przygotowane w organizacji i prowadzeniu robót, obliczaniu kart pracy i prawidłowego fakturowania. Wynagrodzenie do omówienia — wg umowy. Zgłoszenia kierować do Zarządu Spółdzielni. . K995
Praca

Fryzjer męski potrzebny, 
na stałe. Poznań. Głogow­
ska 175._ 4675g
Ucznia malarskiego przyj- 
mę. Zalewski, Poznań, Ry- 
baki 10 m. 3. 4696g
Pomoc domowa na do­
brych warunkach potrzeb 
na zaraz. Konieczne refe­
rencje. Poznań, Kraszew­
skiego 12 m. 4. 4804g
Potrzebna dochodząca go 
sposia ze świadectwami. 
Poznań, Świerczewskiego 
l_m. 7. 4G89g

Rękawiczki z trykotu je­
dwabnego oddam do szy­
cia w dom. Warunek po­
siadania odpowiedniej ma­
szyny. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4731g,

Gosposię czystą, uczciwą, 
do prowadzenia małego 
gospodarstwa domowego 
i opieki nad dwojgiem 
dzieci (3, 6 lat) przyjmę. 
Warunki dobre. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4733g.
Osoba do małego dziecka 
potrzebna. Poznań, Sło­
wackiego 42 m. 5, od godz. 
18—19. 4741g

Specjalista do malowania 
twarzy lalek oraz zręczna 
malarka potrzebni. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4754g.
Uczeń stolarski potrzebny. 
Poznań, Za Bramką 7, sto 
lamia. 4759g
Poszukuję sprzedawców 
obrazów i innych artyku­
łów, w terenie, na do­
brych warunkach. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4900g.

““ t ”
Dnia 27 lutęgo 1957 

zmarł mój najdroższy 
mąż, nasz ojciec, teść 
i dziadek, śp.

Józef Szuba
Pogrzeb odbędzie się 

w sobotę 2 marca o 
godz. 14 z kościoła pa­
rafialnego we Wron- 
czynie.

Stroskana 
żona z dziećmi 

5G00er

+

Dnia 25 lutego 1957 zasnął w Bogu, opatrzony 
Sakramentami św., nasz ukochany ojciec, dzia­
dek, pradziadek, brat i szwagier, śp.

Bronisław Maciejewski 
w 88 roku życia.

| Pogrzeb odbędzie się w piątek 1 marca br. o 
godz. 11.40 z kaplicy cmentarnej na Jeżycach.

W smutku pogrążeni 
synowie z rodzinami

Poznań, Tęczowa 31, Ostrowiec Świętokrzyski.
5609g

Czeladnik szewski (na no­
we obuwie) oraz uczeń 
potrzebni. Poznań, Dzier­
żyńskiego 45. 4774g
Uczeń krawiecki potrzeb­
ny. Poznań, Szymańskie­
go 10 m. 8. 478Jg
Panna z zawodu fotograf 
poszukuje pracy. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4790g.__  
Starsza pomoc domowa, 
dochodząca potrzebna. Po 
znań, Słowackiego 18 m. 
10, od godz.17—19. 4798g 

Pomoc domowa z goto­
waniem, czysta, potrzeb­
na. Warunki dobre. Po­
znań, Głogowska 28 m. 6. 

4806g
Inteligentna emerytka 
przyjrnie pracę od 1 mar 
ca (do 2—3 osób). Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4812g.__  
Ręczniarka do krawiec­
twa męskiego potrzebna. 
Marek, Poznań, Wyspiań­
skiego 12 m. 6. 4824g
Gosposia z gotowaniem po 
trzebna. Poznań, Czerwo­
nej Armii 6, sklep kape­
luszy. _______
Osoba do pomocy w domu 
potrzebna. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 nj 4827g.
Pomoc domowa, dochodzą 
ca potrzebna. Warunki 
bardzo dobre, referencje 
pożądane. Poznań, Scza- 
nieckiej 14a m. 3. 4851g 
Pomoc domowa potrzebna 
zaraz. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4862g.________ _______  
Gosposia na wiejską ple­
banię potrzebna. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 4867g.

—

W pierwszą smutną, 
bolesną rocznicę śmier 
ci ukochanej żony > 
matki, śp.

Jadwfg? MichaJak 
odprawiona zostanie 
msza św. w sobotę 2. 
3. 57 o godz. 8 w ko­
ściele parafialnym OO. 
Oblatów, o czym za­
wiadamia 

syn.
Poznań, Głogowska 

245. SłSO?

2 uczni krawieckich przyj 
mę zaraz. Poznań, Dzier­
żyńskiego 113 m. 6. 481Gg

Pomocnik fryzjerski i u- 
czeń potrzebni. Poznań, 
Grobla 1. 4858g
Roboty murarskie przyj­
mę do wykonania. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4879g.Nauka
Student potrzebny do po­
mocy w nauce (3 klasa 
szkoły podstawowej). O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4779g.

Tańców nowoczesnych, 
ludowych wyucza: Szczur 
kówna, Poznań, Marcin­
kowskiego 2a — parter. 
__ ________________ 4071g 
Kursy pisania na® maszy­
nach organizuje Stowa­
rzyszenie Stenografów i 
Maszynistek PRL Poznań, 
ul. Chełmońskiego 7, tel. 
653-11, Zamiejscowi słu­
chacze korzystają ze zni- 
żek kolejowych. 5136g
Lekcji gry na fortepianie 
udziela studentka. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4820g.

Kupno
Tokarnię 3—5 m oraz o 
O 800 mm toczenia kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4692g.

Kupię maszynę do pisania 
oraz dywan. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 4749g.

Agregat do lodówki 500 1. 
kupię. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4757g.
Motocykl nowy ,,Avo” lub 
„Jawa” kupię. Poznań, 
Strzelecka 29, wytwórnia 
galanterii. 4760g
Kupię aparat do wyrobu 
swetrów. Oferty z poda­
niem marki do Biura Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4761g.________________  
Auta, samochody cięża­
rowe. reklamówki, ciąg­
niki oraz motocykle no­
we i używane kupi: ..For­
tuna". Poznań, Ratajcza­
ka 30 m. 3._____ 4764g
Auto ciężarowe 3—5 ton 
po remoncie natychmiast 
kupi: „Fortuna”, Poznań, 
Ratajczaka 30 m. 3. 4766g

Cegieł 10.000 sztuk kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4771g.
Kupię maszynę do drze­
wa, oryginalną, kombino­
waną taśmówkę, wyrów- 
niarkę, tarczówkę. Stani­
sław Rybacki, Dopiewo, 
pow. Poznań. 4780g
Zakupię każdą ilość dru­
tu pocynkowanego od 2,5— 
3 mm od zakładów uspo­
łecznionych lub prywat­
nych. Wiadomość: Zielona 
Góra, Krośnieńska 15, Au­
gustyniak. K898
Wóz ręczny, dwukołowy, 
na resorach, mocnej bu­
dowy kupię. Oferty z po­
daniem ceny kierować: 
Poznań 1, skrzynka pocz­
towa 77. 4785g
Kupię motocykl fabrycz­
nie nowy, od 250 do 500 
ccm. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4791g.  
Kupię traktor i 2 przy­
czepy. Zgłoszenia: Po­
znań, tel. 515-83., 4814g
Kupię motor elektryczny 
na prąd zmienny l'/t, 2 
KM. i uchwyt samocen- 
trujący do tokarni. Po­
znań, Biedrzyckiego 17 m. 
3. 4828g
Kupię motocykl WFM no­
wy lub mało używany. O- 
ferty z podaniem ceny do 
Biura Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4830g.
Drzewo opałowe oraz ma 
teriały budowlane, wago­
nowo’ kupię. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 4838g.

Spawarkę elektryczną wi­
rową względnie transfor­
matorową kupię. Nędze- 
wicz, Krzywiń, pow. Ko­
ścian, ul. Kilińskiego 4. 
___________________ 4841g 
Motory na prąd zmienny 
od 1—3 KM kupię. Tyr- 
chan, Poznań, Findera 50, 
tel. 638-3L 4855g 
Kupię tokarnię 2—3 m to­
czenia, wiertarkę do 25 
mm oraz spawarkę elek­
tryczną. Oferty z opisem

Dnia 26 lutego 1957, po krótkich, lecz ciężkich 
cierpieniach, zasnął w Panu, opatrzony Sakra­
mentami św., śp.

Wacław Hawrocki
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2 marca 

bm. o godz. 9.30 w kościele parafialnym w Czer- 
minie. 2ona । ronina Pohlów 1 Nawrockich

5523g

OBŁOSZENIA OHOBME fe
Krowę wysokccielną ku­
pię. Oferty z podaniem 
wieku, ceny — Grabow'- 
ski, Golęczewo, pow. Po­
znań, poczta Chludowo.

4889g
Kupię maszynę dziewiar­
ską, saneczkową „Du- 
bied” nr 7—8. .Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 4894g.
Motorki, elektryczne 'li— 
1*.« KM kupię. Freyer, Po 
znań, Mickiewicza 15, war 
sztat w pddwórzu. 4897g
Ekscentryczne prasy 5 1 
15 ton, ręczne praski do 
nitowania, tokarkę do 1 
metra toczenia kupię. Ka­
sprzak, Warszawa, Nobla 
27 m. 5. K927Sprzedaż
Wózki dziecięce, autka 
drewniane, koszykowe, 
spacerowe, czeskie, na ło­
żyskach kulkowych, nowo 
czesne drewniane, gięte, 
dla bliźniąt oraz lalek po­
leca: H. Świetlik, Poznań, 
Wrocławska 13. 4233g
Mlocarnię szerokobijącą 
„Kraj-Kutno” 5 kW, ciąg­
nik „Hanomag” 38 KM na 
chodzie sprzedam. Boro- 
wiak, Inowrocław, Koro­
waju 4746g 
Urządzenie zakładu fryz­
jerskiego w dobrym sta­
nie sprzedam. St. Wiśniew 
ski, Zbąszyń, 17 Stycznia 
44. 16878p
Polecam skówki niklowa­
ne do pędzli do golenia. 
Krotoszyn, Kobylińska 8 
m. 5. __ 17309p
Sprzedam piłę taśmową 
(koła 1000 mm). B. Jago­
dziński, Zdziechowa, po­
wiat Gniezno. 12895p

Prawidła, prawidełka, 
kliny, obcasy sprzedaje- 
my. Poznań, Dominikań­
ska 1.3463g
Auta, samochody ciężaro­
we, reklamówki, ciągniki 
oraz motocykle nowe i u- 
żywane sprzeda: „Fortu­
na”, Poznań. Ratajczaka 
30 m. 3. 4767g
Radio „Stern” klawiszo­
we nowe sprzedam. Poz­
nań, Urbanowska 11 m 5 
w pobliżu Parku Sołackie- 
go.  4775g 
Maszynę dziewiarską sa­
neczkową „Dubiet” sprze­
dam. Poznań, Czerwonej 
Armii 28 m. 36, od godz. 
15—18. 4777g
Korzystnie sprzedam sa­
mochód osobowy marki 
,,Hork Kabriolet” silnik 4 
Renold, stan dobry. Wia­
domość: Zespół PGR Mię­
dzyrzecz, Korejwo Walde­
mar. K899
Motocykl z przyczepką 
spiesznie, okazyjnie sprze 
dam. Poznań, Kościuszki 
4 m. 9, przy ul. Strzelec­
kiej. 4786g
Partię dren (piętnastek) 
sprzedam. Oferty Biuro O- 
głoszeń. Świerczewskiego 
3 dla 4787g.
Wózek koszykowy, autko 
w dobrym stanie sprze­
dam taniot Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4795g.
Sprzedam motocykl „Tri- 
umph” BD 250 ccm. Po­
znań, Mickiewicza 21/25 
m. 1, wejście 4, od godz. 
15. 4799g
Sprzedam samochód DKW 
700 ccm, kabriolet. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4808g.
Sprzedam motor 16 KM na 
ropę „Jung” oraz młocar 
nię samoczyszczącą 8—10 
q na godz. Antoni Bu- 
dasz, Podlesie Wysokie, 
stacja kolejowa i p-ta Po­
powo Kościelne, pow. Wą­
growiec. 4816g
Pompę (Wasserknecht) z 
silnikiem sprzedam. Woj­
ciechowski, Puszczyków- 
ko, Kościelna 18. 4817g
3 platformy na resorach, 
nośność od 1—4 ton, sprze 
dam. Eugeniusz Kulmiń- 
ski, Chludowo, pow. Po­
znań. 4837g
Aparat do wyrobu swe­
trów, włoski sprzedam. 
Adres wskaże Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
nr 4839g.__________ _______
Sprzedam spacerówkę ma­
ło używaną. Poznań, ul.
Rybaki 30 m. 5. 4848g
Akordeon „Royal Stan­
dard” 80-bas., 4 registry, 
z futerałem sprzedam. Po 
znań, Żupańskiego 5 m. 
10.4850g
Motocykl SHL sprzedam. 
Poznań - Wydmy, ul. Pe- 
rzycka 30 m. 3. 4852g
Sprzedam łóżeczko dzie­
cięce. Poznań, Łukaszewi 
cza 19 m. 5. 4853g
Bufet jasny, pokojowy 
sprzedam. Poznań, Wołyń­
ska 2 m. 6. 48S9g 

Radio „Stern” nowe, 1600 
zł, aparat fotograficzny, 
„Robot” automatyczny o- 
kazyjnie sprzedam. Po­
znań, tel. 655-24. 4863g
Motocykl DKW 250 ccm 
NZ sprzedam. Poznań, O- 
polska 48 m. 2. 4872g
Sprzedam maszynę prawo 
ramienną, galanteryjno- 
czapniczą oraz krawiecką, 
rotacyjną „Singer”. Po­
znań, Bogusławskiego 21 
m. 9. 4878g
Kupon gabardyny sprze­
dam. Poznań, Ratajczaka 
26 m. 79. 4891g
Wózek koszykowy, głębo­
ki, na łożyskach, w do­
brym stanie sprzedam. Po 
znań. Głogowska 125 m. 8, 
Od godz. 17—20. 4893g
Sprzedam wózek - autko. 
Poznań, Żydowska 33 m. 
1, dzwonić 2 razy, od godz. 
16—18. 4896g

Prądnicę AEG na prąd 
zmienny (trzyfazowy), tur 
binę wodną 45 KM, leżą­
cą sprzedam. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 4899g.
Samochód osobowy „Ha­
nomag” 1,3 Itr. w dobrym 
stanie sprzedam. Zelich, 
Poznań, Knapowskiego 10 
m. 5. Oglądać od godz. 14 
do 16. 4901gLokale
Zamienię słoneczne 2 poko 
je i kuchnię w Gnieźnie 
na pokój i kuchnię w Po­
znaniu. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3_dla 4645g._______  
Lokalu w okolicy State- 
go Rynku na magazyn po 
szokuję, może być sute­
rena. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4704g._
Samodzielny pokoik na 
parterze, z dużą piwnicą, 
zamienię na pokój z kuch­
nią lub duży, samodziel­
ny ppkój. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskie­
go 3 dla 4710g.
Spiesznie poszukuję po­
koju do remontu lub wy­
kończenia. Poznań, Kla­
sztorna 4 m. 8. 4714g
Od kwietnia niekrępują- 
cego pokoju poszukuje sa­
motny muzyk (meble wła­
sne). Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4762g.
Samotny poszukuje poko­
ju. Korzystne warunki do 
omówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 4763g.
Bezdzietne małżeństwo po 
szukuje pokoju umeblo­
wanego na okres 1 roku. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
4769g.
Zamienię mieszkanie 2 
pokoje z kuchnią, balko­
nem, na 1 pokój z kuch­
nią, samodzielne. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4784g.
Spiesznie poszukuję poko 
ju na okres przejściowy. 
Warunki korzystne. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 4789g.
Zamienię pokój z kuchnią 
na dwa pokoje z kuchnią, 
samodzielne. Warunki do 
omówienia. Witkowska, 
Poznań, Libelta 27 m. 6. 
_ ____________________ 4803g 
Zamienię pokój z kuch­
nią, ogrodem, centrum 
Gniezna, na pokój ze 
wspólną kuchnią lub po­
kój w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4809g.
Zamienię 2 pokoje z kuch 
nią, balkonem, II piętro, 
na 1—2 pokoje z kuchnią, 
może być ze stróżostwem 
oraz jeden duży pokój ca 
30 m-. Warunki do omó­
wienia. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4818g.

Pokój duży, samodzielny, 
nadający się na przedsię­
biorstwo. blisko Okrągla­
ka, zamienię na większe. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4819g.________  _____
Zamienię 2 pokoje z kuch 
nią, samodzielne, III ptr., 
słoneczne z balkonem 
(Garbaty) na podobne mie 
szkanie z łazienką. Warun 
ki do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4822g.
Zamienię pokój z kuch­
nią na 2 pokoje z kuch­
nią. Poznań, Kościelna 13 
m. 4. 4826g
Zamienię dwa pokoje z 
kuchnią, frontowe, półsu- 
terena, nadające się na 
warsztat, na 2 pokoje z 
kuchnią. Poznań, 23 Lute- 
go 7 m. I2a. 4842g
Zamienię lokal handlowy, 
Poznań, ul. Strzelecka 19 
m. 2, na mieszkanie. 4843g
Zamienię pokój z kuch­
nią samodzielne, II pię­
tro, front (Jeżyce), na 2 
pokoje z kuchnią samo­
dzielne. Oferty Biuro Ogło 
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 4844g.

Mieszkanie 4 pokoje ku­
chnia, łazienka, komfor­
towe, duży ogród, w mie­
ście powiatowym woj. ko 
Szalińskiego, zamienię na 
mniejsze w Poznaniu. Wa 
runki do omówienia. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego J dla ! 
4885g. i 

Oddam w dzierżawę lokal 
około 69 m- (Jeżyce) na 
przemysł lub rzemiosło o- 
raz lokal 20 mi 2 3 i 500 m2 
placu nie zabudowanego. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4870g.

i podaniem ceny kierować 
do Biura Ogłoszeń, Swier 
czewsklego 3 dla 4861g.
Kupię nożyce do cięcia 
blachy na paski, o napę­
dzie mechanicznym lub 
ręcznym, młynek do mie­
lenia żużlu. Zgłoszenia: 
Poznań, Litewska 18 m. 1.

__
Psa^śodwórzowego, ostre­
go kupie. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego
3 dla 4838g.

Lokal mieszkalny oddam 
w centrum Poznania, lo­
katorowi, który dokońd 
na koszt własny całkowi­
tego remontu. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 4847g.
Zamienię 2 pokoje z kuch 
nią samodzielne (Gwardii 
Ludowej) na większe. Wa 
runki korzystne. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4873g.
Mieszkanie do remontu 
względnie wyremontowa­
ne spiesznie poszukuję. 
Warunki do omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4884g. ______
Zamienię mieszkanie kom 
fortowe 3'/i pokoju z lyuch 
nią, łazienką w Zabrzu 
(Śląsk), na podobne w Po 
znaniu. Informacje: Po­
znań, tel. 85-23. 4906g
Zamienię pokoik z balko­
nem, kuchnią i przynależ 
nościami. samodzielne w 
Mosinie na jeden pokój w 
Poznaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 4910g.
Rzemieślnik poszukuje 3 
pokoi do remontu, rów­
nież w domu bliźniaczym 
(posiadam 1 pokój samo­
dzielny do zamiany). Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4912g.
Zamienię pokój z kuch­
nią, wygodami — Dębiec, 
na 2 lub pokój z kuchnią. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4918g.Nieruchomości
Wille,—domki, domy do 
kupna' poszukuję. Póśred 
nictwo Otręba, Jarocin, 
Kilińskiego 2.4834g
Willę jednorodzinną, wol 
ną 270 000 zł, domek jed­
norodzinny, wolny 110 000 
zł, parcelę 600 m2 20 000 zł, 
parcelę 1157 m2, opłotowa- 
ną, zadrzewioną 35 000 zł 
oraz wielki wybór kamie 
nic poleca — poszukuje: 
Metelski, Poznań, Czer­
wonej Armii 23. 5102g
Sprzedam parcelę 6400 m2 
w Naramowicach.- Sob­
czak, Międzychód, 17 Stycz 
nia 55. 17058p
W Zakopanem willę z mor 
gowym ogrodem, wolny­
mi mieszkaniami sprze­
dam całość lub połowę, 
ewentualnie zamienię na 
nieruchomość w Pozna­
niu. Krzeslński, Poznań, 
Świerczewskiego 1. 5137g
Sprzedam parcelę 500 ms 
w Poznaniu, dowolna bu­
dowa, ogród 600 m1 z drze­
wami, krzewami owocu­
jącymi, altaną masywną, 
hodowlą nutrii, przy tram 
waju. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 nr 4640g.
Domek jednorodzinny ku 
pię. Posiadam mieszkanie 
do zamiany. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 4664g.
Oddam w dzierżawę 5 ha 
ziemi przy mieście. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 nr 
4676g._____________________ 
Domek 4-pokojowy, zabu 
dowania gospodarcze, 1 ha 
ziemi w Promnie zamie­
nię na 3-pokojowy domek 
z małym ogródkiem w Po 
znaniu (przedmieście przy 
tramwaju). Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 4681^______________  
Kupię 2—5 ha dobrej zie­
mi, ewentualnie z budyn­
kami, blisko Poznania, 
przy dogodnej komunika­
cji, wprost od właścicie­
la. Oferty ze szczegóło­
wym opisem, podaniem 
ceny do Biura Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
47Hg._______ __________
Sprzedana parcelę 1000 m2 
(ul. Pilotów), oparkanioną, 
przy autobusie. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 nr 
4715g.____________________
Gospodarstwo 100-morgo- 
we, pszenna ziemia, z in­
wentarzem i zbiorami 150 
tys. zł, wpłaty 120 000 zł. 
Podmiejskie 26 mórg na 
ogrodnictwo 130 000 zł po­
leca: Adamski, Chodzież, 
Rataje 1. 4726g
Kamienicę ze składami 
(Chodzież) 150 000 zł. Ka­
mienicę (Oborniki) na 
przemysł 100 000 zł. Dom 
z wolnym 3-pokojowym 
mieszkaniem, 2-morgo- 
wym ogrodem, chlewem, 
garażem 180 000 zł. Połowę 
willi z ogrodem (Poznań- 
Gruhwald) 130 000 zł pole­
ca: Adamski, Chodzież, 
Rataje 1. 4727g
Willę jednorodzinną, bu­
dynek gospodarczy, garaż, 
całe wolne oraz parcelę 
budowlaną 1200 ms sprze­
da właściciel. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Swierczew- 
skiego 3 dla 4737g.
Domki jednorodzinne, wil 
le, kamienice, parcele, go 
spodarstwa sprzedaje — 
kupuje: „Fortuna”, Po­
znań, Ratajczaka 30 m. 3.

4765g 
Sprzedam domek, pokój 
z kuchnią, ogródkiem — 
wolne, w Poznaniu. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 8 nr 
1755g.
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ZAKUPIMY

o piammci 250-350 L
Zgłoszenia prosimy kierować: Dział Inwestycji 

POZNAŃSKIEJ FABRYKI MASZYN ŻNIWNYCH
Poznań - Starolęka, ul. Pstrowskiego 1,

■ tel. 41-35, wewn. 242.
K952

Kupię wprost od właści­
ciela 3Jdo 5 ha ziemi z za- 
budow'aniami, w obrębie 
30 km od Poznania, naj­
chętniej w Piątkowie. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4738g._____________________ 
Dom 3 pokoje z kuchnią, 
zabudowaniami gospodar­
czymi, 6 ha ziemi I kl., 
pod Poznaniem, cena 200 
tys. zł sprzeda „Fortuna” 
Poznań, Ratajczaka 30 m. 
3.______ _______ 4768g
Sprzedam dom w Grudzią 
dzu, również połowę. Zgło 
szenia: Kowalczyk, Zielo­
na Góra, Jedności Robot­
niczej 31 m. 23. 4793g
Parcelkę w okolicy Gór- 
czyna okazyjnie kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4821g._______________  
Dom w Środzie, Rynek 
Stalingradzki 5 oraz pie­
karnię, ul. Marchlewskie­
go 8 sprzedam. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 4849g.
Kamienicę komfortową w 
dobrej dzielnicy okazyj­
nie sprzeda: „Union” Po­
znań, Nowowiejskiego 9. 
_______ _____ ____ _ 4868g 
Kupię parcelę ewentl. z 
domkiem gospodarczym w 
Poznaniu wzgl. przedmie­
ściu. Oferty z podaniem 
ceny Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4886g.____________________  
Poszukuję dzierżawy go­
spodarstwa od 10—25 ha, 
ziemia pszenno-buracza- 
na, bez inwentarza żywe­
go i martwego, budynki 
w dobrym -stanie, wieś 
zelektryfikowana. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4895g.
Parcelę 2500 m> k. Pusz­
czykowa spiesznie sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4898g.
Wezmę w dzierżawę wil­
lę 1-rodzinną, wzgl. po­
szukuję mieszkania 3—4- 
pokojowego z wygodami, 
w centrum miasta, na o- 
kres 1—2 lat. Informacje: 
Poznań, tel. 85-23. 4905g
Sprzedani parcelę pod bu­
dowę. Poznań-Junikowo, 
ul. Wołowska 53. 4909gLekarskie
Dr Zbigniew Komarnicki, 
Poznań, Świerczewskiego 
26, ordynuje w chorobach 
wewnętrznych 1 ziołolecz­
nictwie w poniedziałki, 
środy 1 piątki od godz. 
15—16. Wskazane telefo­
niczne zgłoszenia przed 
południem, tel. 98-96, po 
południu tel. 522-43. 3479g
Jerzy Hejduk, lekarz gi­
nekolog - położnik wyko­
nuje badania cytologicz­
ne (wczesne wykrywanie 
raka). Poznań, Grunwaldz 
ka 22a, od godz. 14—16, 
tel. 625-95.4742g
Dr Paszkowski, specjali­
sta w chorobach skórnych 
— wenerycznych przyj­
muje Poznań, Matejki 51 
(przy Parku Kasprzaka), 
godz. przyjęć od 7—8.30, 
12—14, 19—20, tel. 636-33.

 4750g

__________ Zgnhy
Unieważniani bloczek od 
nr 4405—4453, zabrany 
przez Barbarę Grzegorow 
ską oraz bloczek 1F — 50F. 
Ostrzega się przed przyj­
mowaniem zleceń od w.w. 
wzgl. prosi o wskazanie 
jej miejsca pobytu. Karol 
Pączkowski, „Foto-Syl- 
wetka”, Poznań. Ogrodo­
wa 20 m. 6. 4773gRóżne
Naprawa maszyn biuro­
wych: Piotr Pieprzycki, 
Poznań, aleje Marcinków 
skiego 26, telefon 23-63.
_____________________ 4260g 
W kuchenkach gazowych 
poprawiam znacznie wa­
runki odbioru gazu, skra­
cając bardzo wydatnie 
czas gotowania. Warsztat 
Mechaniki ,,Terrax", Po­
znań, Kochanowskiego 5, 
tel. 91-82,_____ 5141g
Księgowy bilansista — za­
kłada — prowadzi księgo­
wość w godzinach dowol­
nych u pp. rzemieślników 
i kupców. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 4673g.

Posiadani gotówkę oraz 
kredyt bankowy. Oczeku­
ję propozycji. Oferty Po­
znań 1, skrytka pocztowa 
261. 4730g
Poszukuję do 100 000,— zł, 
dam pełne zabezpieczenie, 
dobry procent. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 dla 4796g.
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Olejarnię oddam w dzier­
żawę. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego S 
dla_4724g^z 
Inżynier uruchomi pro­
dukcję atrakcyjnych ar­
tykułów z mas plastycz­
nych — oczekuje propo­
zycji. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 4687g. ____________
Poszukuję pożyczki na u- 
ruchomienie cegielni. 
Szczegółowe oferty do 
Biura Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4860g.
Posiadam lokal frontowy, 
I piętro, w centrum. O- 
czekuję propozycji. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4908g.
Matka poszukuje córki 
Eugenii Zajkin, urodzo­
nej 1925 r„ wywiezionej do 
Niemiec — miejscowość 
Ruchelszruch Fos. Wai- 
stenthin — Krels Kamin 
— Kamień Pomorski, z 
Wilna. Jakąkolwiek wia­
domość skierować: Gdańsk 
— Wrzeszcz, Konopnic­
kiej 9 m. 2, Anna Zajkin.

K923

Matrymonialne
Brunet lat 28, wysoki, 
przystojny, dobry handlo­
wiec, bez nałogów poszu­
kuje w celu matrymonial 
nym wolną niewiastę do 
lat 30, która pomoże ma­
terialnie do założenia pla 
cbwki handlowej. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 17198p.

Panna — blondynka, lat 
19, poszukuje pana do lat 
30, kulturalnego, rzutkie­
go z ukończoną szkołą roi 
niczo - ogrodniczą, bez 
nałogów, gotówką. Posia­
dam 14 ha ziemi. Fotogra 
fia pożądana. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 17202p._____
Wdowa lat 45, z 2 doro­
słych dzieci, posiadająca 
mieszkanie, pozna pana 
wzgl. wdowca w celu ma 
trymonialnym od lat 45— 
50. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4666g. _______________
Wdowa posiadająca śred­
nie gospodarstwo rolne, 
blisko Poznania, zapozna 
w celu matrymonialnym 
kawalera lub bezdzietnego 
wdowca, z dobrym cha­
rakterem, od lat 48—55, 
najchętniej gospodarza 
lub rzemieślnika. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4698g.
Dobrego, inteligentnego 
pana po trzydziestce, bez 
nałogów pozna panna z po 
dobnymi cechami. (Roz- 
wiedzeni wykluczeni.) O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4745g.
Panna lat 33. przystojna, 
szatynka z średnim wy­
kształceniem, religijna, 
skromna, posiadająca mie 
szkanie, z braku znajomo 
ści pozna kulturalnego do 
lat 43 (rozwiedzeni wyklu 
czeni). Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 4748g.
Krawcowa lat 34, domator 
ka, dobrze sytuowana, po­
zna najchętniej krawca do 
lat 45 (rozwiedzeni wy­
kluczeni). Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 4778g.
Kawaler lat 22. wysokość 
182 cm, ciemno-blondyn, 
pozna panią do lat 30, kul 
turalną, lubiącą przyrodę, 
posiadającą mieszkanie. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4792g. ___
Lekarka, lat 24, przystoj­
na, bardzo dobrze sytuo­
wana, z braku znajomości 
pozna lekarza lub inżynie 
ra do lat 32 bez nałogów. 
Rozwiedzeni wykluczeni. 
Dyskrecja zapewniona. 
Tylko poważne oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 4801g.
Sympatyczna lat 30, po­
siadająca mieszkanie, po­
zna pana o szlachetnym 
charakterze, wdowcy oraz 
rozwiedzeni niewyklucze- 
ni. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4805g.____________________  
Kulturalny, dobrze sytuo­
wany pan pozna inteligent 
ną, zgrabną, samotną pa­
nią o pogodnym usposo­
bieniu, niekoniecznie za­
możną w celu matrymo­
nialnym. Oferty z fotogra 
fiami do Biura Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
4815R.
Samotna z większym ma­
jątkiem pozna inżyniera 
lub kolejarza w średnim 
wieku w celu matrymo­
nialnym. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 4829g.



Coraz więcej 
warsztatów 
rzemieślniczychW powiecie kaliskim po­wstało 12 sklepów rzeźnickich i 8 piekarniczych. Warsztatom tym . udzielono 230 tysięcy zł kredytu.W powiecie kaliskim rów­nież ruszyły 3 betoniarnie. Zgłaszają sję też chłopi po­siadający na polach glinę. Są oni gotowi własnym sposo­bem wypalać cegłę i sprzeda­wać ją przedsiębiorstwom bu­dowlanym. Brak im tylko wę-gla. (t)

W ostatnich miesiącach dosta­
wa mleka do mleczarni znacznie 
wzrosła. Daje się to zauważyć w 
wielu powiatach naszego wojewódz 
twa.

Również więcej mleka przyjmu­
je zlewnia w Wartosławiu (powiat 
Szamotuły). Na zdjęciu widzimy 
tamtejszą zlewniarkę — Agnieszkę 
Grupę, która „ekspediuje" przy­
wiezione mleko do Zakładu Mle­
czarskiego we Wronkach. (jk)

Fot. Józef Jakubowski

Kaliskie zakłady budujqNa temat sytuacji mieszka­niowej w Kaliszu rozmawia­łem z sekretarzem Prezydium MRN — Kazimierzem Chwa­tem.— Jak jest w Kaliszu z mieszkaniami?— Bardzo źle. Nasze po­trzeby w tym zakresie są o- gromne. Ludzie zasypują nas wnioskami, ale cóż, nie mo­żemy wszystkim pomóc. Na przeszkodzie stoi brak miesz­kań. Robimy wszystko, co jest w naszej mocy, by przyjść z pomocą ludziom mieszka­jącym w najgorszych warun­kach.— Ile izb mieszkalnych o- trzymują rocznie mieszkańcy Kalisza?— Około 500. W roku ubie­głym oddano do użytku 542 izby, natomiast w roku bieżą­cym zbudowanych zostanie przypuszczalnie 500. Jest to liczba stanowczo za mała.— A budownictwo zakła­dowe?— Interesuje się nim co­raz więcej zakładów. Na po­chwałę zasługują Zakłady Ce ramiki Budowlanej, które bu­dują już trzeci olbrzymi bu­dynek mieszkalny dla swych pracowników. Dzięki temu problem mieszkaniowy w tym zakładzie zostanie prawie cał­kowicie rozwiązany. Również „ORKAN” buduje własny blok. Spodziewamy się. że tak że inne zakłady przystąpią w najbliższym czasie do budowy własnych budynków.— Jak przedstawia się bu­downictwo indywidualne?

— Wydzieliliśmy już działki pod budowę domków jedno­rodzinnych. Można by tam zbudować ok. 100 domków. Mówię — można by, gdyż część tych terenów zajmuje gospodarstwo nasienne, któ-re niestety nie chceprzenieść się na inne miejsce.

A przecież mogłoby ono wejść w kontakt z jednym z pobli­skich PGR-ów. Z pewnością odstąpiono by mu część grun­tów. Nieprzejednane stanowi­sko tej placówki komplikuje nasze plany budowy domków jednorodzinnych.Rozmawiał: (mi)
Więcej troski o sadyPielęgnacji sadów — w sto­sunku do prac związanych z innymi gałęziami produkcji rolniczej — poświęcają chło­pi na ogół zbyt mało uwagi i starań. W każdym razie o- pieka nad sadami, drzewami i krzewami owocowymi, nie jest proporcjonalna do syste­matycznego rozwoju sadow­nictwa, jaki się w powiecie

czarnkowskim w ostatnichlatach uwidacznia.Obecnie w powiecie jestponad 160 tysięcy drzew i po-nad 20 tysięcy cowych, przy tysięcy drzew sienią 1956 r.,głównie w Prusinowie.Blisko 60 ści drzew,
krzewów owo- czym blisko 8 zasadzono je- zaopatrując sięszkółce drzew wproc, ogólnej iło- zdolnych jest do

Z kroniki sadowej
Trójka przyjaciół

Trójka kompanów — Edmund O- 
sowski z Ostrowa (ul. Kaliska 36), 
Stanisław Setecki (ul. Kaliska 35) 
i Jerzy Portasiak (ul. Dzierżyńskie 
go 21) — pod wpływem alkoholu 
zaczęła zaczepiać przy kiosku 
PZG spokojnych konsumentów. — 
M. in. obrzucili oni obelgami 1 po­
bili Władysława Nadobnego i Ro­
mana Huberta. Na stacji kolejo­
wej również znieważyli interwe­
niujących funkcjonariuszów MO.

$ Teatry
KALISZ — „Madame Sans-^ 

Gene"; GNIEZNO - „Grze-*
sznicy bez winy".

Kina .
ł

-— l
KALISZ - Wolność: „Wio-i 

sna, jesień i miłość", Stylowe:!
OSTROW J 
„Zimowy “ 
„Gwiazdy T 
'EZNO — f

„Wrota piekieł";
— Przodownik:
zmierzch", słońce:
patrzą na nas"; GNIEZNO — * 
Polonia: „Ali Baba i 40 rozbój-^ 
ników", Lech: „Karuzela mi-f
łości"; LESZNO — Sportowiec:^
„Czerwone i czarne". 4

adio {

Pierwsza rada robotnicza PGR
w powiecie wolsztyńskim

Od 
czyły

kilku już tygodni to- 
się w wolsztyńskich

PGR-ach dyskusje na temat 
utworzenia rad robotniczych. 
Pierwszą na tym terenie ra­
dę robotniczą zorganizowali

W kilku zdaniach
Na XXVI Międzynarodowych 

Targach Poznańskich będzie moż­
na oglądać najnowsze wyroby por 
celanowe i porcelitowe chodzie- 
skich fabryk, (ko)

W ubiegłym roku 
zał się kwartalnik

w Kępnie uka 
„Oświata do-

rosłych w woj. poznańskim”. O- 
becnie nauczycielstwo stara się o 
objęcie tym kwartalnikiem zagad 
nień oświaty dorosłych w całej 
Polsce.

Uniwersytet Ludowy w Nocni­
cach (pow. Kępno) co wieczór gro 
madzi młodzież pozaszkolną. Mło­
dzież tej wioski interesuje się tak li 
teraturą, historią, jak i fizyką oraz 
astronomią, a przede wszystkim po 
stępem techniki. Wykłady odbywa 
ją się przy lampie karbidowej. (In)

Na chodzieskim rynku pojawiły 
się już nowalijki: sałata, szczypio­
rek, pietruszka, rabarbar itp., 
które dzięki tegorocznej wiosen­
nej pogodzie udało się tak wcześ­
nie wyhodować, (ko)

W 109 rocznicę
Zbliża się 109 rocznica „Wiosny 

Ludów". Aktyw Związku Bojowni 
ków o Wolność i Demokrację we 
Wrześni omówił już przygotowa­
nia do obchodu rocznicy bitew w 
Miłosławiu i pod Sokołowem.

Obchód odbędzie się 5 maja br. 
przy udziale całego powiatu i de­
legacji powiatów sąsiedzkich — 
czynnych w walkach w czasie 
„Wiosny Ludów'.'. Liga Przyjaciół 
Żołnierza i PKKF przygotowują 
imprezy sportowe, m. in.: gwiaź­
dzisty zjazd plakietowy motocyk­
li i samochodów, zawody strzelec­
kie, szermiercze i inne. W planie 
jest także zlot harcerski. Liczny 
udział młodzieży wiejskiej zapew-
ni ZMW. (Kst)

Ponadto dwaj pierwsi siłą cbcieli 
wedrzeć się na peron. Osowski i 
Seteckl zostali umieszczeni w a- 
reszcie.

Nieuczciwy znajomy
Janina Owoc, korzystając z 

przejmości swego znajomego
u-

robotnicy rolni PGR Goście- 
szyn i Błocko.

Po kilku uzupełnieniach 
statutu i głębokiej rozwadze 
w skład rady wybrali spośród 
siebie dziesięciu najlepszych. 
Przewodniczącym rady został 
zasłużony i ceniony kowal 
Marcin Cholewa. Pracuje on 
już blisko 50 lat w gospo­
darstwie rolnym Gościeszyn. 
Zastępcą przewodniczącego 
rady wybrano Stanisława 
Stankowskiego z Błocka.

Za przykładem Gościeszy- 
na radę robotniczą postano­
wili również wybrać robotni­
cy sąsiedniego PGR Dąbrową 
Stara, (kh)

Potrzeba 
oświaty rolniczej

15 lutego br. została powołana w 
Wągrowcu 20-osobowa Powiatowa 
Rada Przysposobienia Rolniczego, 
Do Rady weszli przedstawiciele kó­
łek rolniczych, starzy działacze 
przysposobienia rolniczego, agro. 
nomowie i zootechnicy Powiatowe 
go Zarządu Rolnictwa.

Zadaniem Rady jest organizowa­
nie zespołów przysposobienia rol­
niczego, dopomaganie w ich roz­
woju i czuwanie nad kierunkiem 
pracy oświaty rolniczej w powie-
cie. (kdw)

Powstające koła Związku Mło­
dzieży w powiecie wrzesińskim po 
stawiły w swoim programie, jako 
zadanie: krzewienie oświaty rol­
niczej i zakładanie zespołów przy­
sposobienia rolniczego. Młodzież 
wiejska oczekuje pomocy kw tym 
zakresie od inteligencji wiejskiej.

(K. St.)

Pomoc szkołom — 
to pomoc dzieciomKomitety rodzicielskie

Od 1 lipca ub. roku do 8 lutego 
br. otwarto w powiecie krotoszyń 
skim 101 warsztatów rzemieślni­
czych. Wśród tych placówek znaj 
duje się 5 piekarń i 6 masarń uru 
chomionych w miastach. Równo­
cześnie w' zakładach uspołecznio­
nych jakość produkcji zaczęła się 
poprawiać. (Np. w Pogorzeli), (fk)

PROGRAM 1 4
Fala 1.322 m

12.20 — koncert krakowskiej 4 
orkiestry PR; 13.10 — na swój-! 
ską nutę; 13.30 — opowiadanie* 
łucznika Mussalskiego; 14 — \ 
koncert symfoniczny; 15.10 — ’ 
orkiestry rozrywkowe; 15.45 — f 
pieśni kompozytorów pol-^ 
skich; 16 — z życia Zw. Ra-^ 
dzieckiego; 16.30 — dawna mu-^ 
zyka włoska; 17 — program 
dnia; 17.05 - dla dzieci; 17.35^ 
— polska muzyka rozrywkowa;
18 — reportaż literacki: 18.20 1 
— rozważania o współczesno- \ 
ści; 18.35 — śpiewamy pieśni i ’ 
piosenki; 19.05 - utwory forte-’ 
pianowe Granadosa: 19.30 — v 
„Bardell contra Pickwick*'^ 
(słuch.); 21.30 — gra wrocław-^ 
ski kwintet rytmiczny; 21,50 — 

* pięć minut o wychowaniu; 4 
>21.55 — Republika Szkid -i 
> fragm. pówieści; 22.15 — muzy-> 
)ka taneczna.
) Wiadomości: 5, 6, 7, 8,12.04,15,r 
L 19. 21 i 23. *

Czesława Rosiaka, zamieszkałego 
w Ostrowie (ul. Kaliska nr 16—17), 
dała mu złoty zegarek wartości 
2.500 zł z prośbą o oddanie go ze­
garmistrzowi do naprawy. Ob. Ro­
siak zegarek sprzedał nieznajomej 
osobie, a pieniądze zużył na wła­
sne potrzeby. Sprawą zajęła się 
MO. Rosiak znalazł się w areszcie.

Alkohol działa
72-letni Stanisław Karliński, ko­

rzystając z pięknej pogody, wy­
szedł na próg swego domu przy 
ul. Świerczewskiego 38 w Ostro­
wie. W tym czasie przechodził u- 
licą zamroczony alkoholem Cele­
styn Kempczyński i nie wiadomo, 
z jakiego powodu, pobił staruszka. 

„Ucieczka" krowy
Józef Rosiak, przewodniczący 

Spółdzielni Produkcyjnej w Bocz- 
kowie, pow. Ostrów, zachodząc ra 
no do obory spostrzegł, że brak 
tam jednej krowy. Nie mogąc sam 
rozwikłać tajemnicy zniknięcia, po 
wierzył jej rozwiązanie MO. Oka­
zało się, że sprawcą „zniknięcia" 
był Feliks Nowakowski z Drążna 
(pow. Słupca), który, korzystając 
ze snu spółdzielców, wyprowadzi! 
krowę z obory i sprzedał ją spot­
kanemu na drodze Stanisławowi 
Kupajskiemu, rolnikowi z Osieka. 
Nie pomogły oświadczenia Nowa, 
kowskiego, że krowę kupił od nie­
znanego mężczyzny na rogatce w 
Kaliszu. Znalazł się w ostrowskim 
więzieniu.

owocowania, dając przeciętnie rocznie około 2.Ó00 ton owo­cu.Ilość ta, po zaspokojeniu miejscowych potrzeb, idzie ha rynki miejskie.Aby ten odcinek produkcji dawał .jeszcze lepsze wyniki, właściciele i użytkownicy sadów i drzew owocowych, powinni w większym niż do­tąd stopniu stosować zabiegi mechaniczne i pielęgnacyjne.W obecnym okresie do naj­pilniejszych prac na tym od­cinku należy: usuwanie za­schniętych liści i owoców, u- suwanie zamarłvch drzew i gałęzi, usuwanie złóż jaj, szkodników i oprzędów gą­sienic, oczyszczenie pni z mchu, porostów i starej ko- rowiny, leczenie ran oraz bie­lenie drzew. Ten ostatni za­bieg winien być przeprowa­dzony już w styczniu i naj­większy czas, aby niezwłocznie go dokonać.Nic w tym kierunku nie robią na razie PGR i spółdziel nie produkcyjne, które powin ny być przykładem wzorowo prowadzonej gospodarki sa-

W Poniecu powstał społeczny Ko 
mitet Rozbudowy Szkoły Podstawo 
wej. Zajmie się on zbiórką fundu­
szy m. in. przez wydanie „cegie­
łek”. (kadm)

* * *
W Kaliszu zostało ponownie re­

aktywowane Stowarzyszenie Arty 
stów Plastyków. Kaliscy plastycy 
zamierzają w tym roku urządzić 
w gmachu Muzeum Ziemi Kali­
skiej wystawę obrazów olejnych, 
akwareli i grafiki, (t)

przy wielu szkołach podsta­wowych powiatu pleszewskie go mogą się poszczycić po­ważnymi osiągnięciami.We wsi Nowolipki Komitet Rodzicielski zebrany fundusz w wysokości 3.000 zł przeka­zał na budowę nowej szkoły. Obecnie planuje się tam zwózkę drzewa i materiałów budowlanych.Troskę o zwiększenie Izb lekcyjnych wykazuje Komi­tet Rodzicielski Szkoły Pod­stawowej nr 2 w Pleszewie. Wystarał się o barak, w któ­rym znajdzie pomieszczenie gabinet wychowania fizyczne go, pracownia robót ręcz­nych i świetlica harcerska.Komitet przy Szkole Pod­stawowej w Żegocinie doko­nał całkowitego remontu szkoły.Komitet Rodzicielski Szko­ły Podstawowej w Kożmińcu przeznaczył na zakup pomo­cy szkolnych kwotę 3000 zł, a w Piekarzewie — 1.100 zł. Ko mitety Rodzicielskie w Ku-

charkach, Fabianowie, Sawi­nie Błotnej, Pacanowicach, Szymanowicach, Gołuchowie i innych zakupiły aparaty radiowe, a wiele z nich także głośniki i przeprowadziły ra- diofonizację szkół, (h. s.)

downiczej. Mało cy wkładają też nienie wiejscy uwagi i pra- w to zagad- przodownicyochrony roślin.Ważnym i skutecznym ce­lem, zmierzającym do osiąg­nięcia zdrowych i obfitych plonów owoców, jest stosowa­nie walki chemicznej ze szkód nikami drzew owocowych przez opryski. Szczegółowych bezpłatnych porad w tym względzie udziela Służba O- chrony Roślin przy Powiato­wym Zarządzie Rolnictwa.Środki chemiczne można nabywać w punktach sprze­daży gminnych spółdzielni a aparaty do spryskiwania —wypożyczać w PZR Ref.Ochrony Roślin i Państwo­wym Ośrodku Maszynowym, (s)

Kłopoty i... jastrzębia plagaWśród lasów w pobliżu Warty w odległości 22 km od Jarocina leży Szczonów. Mie­szkańcy tej wsi mają kłopo­ty z umocnieniem nawierz­chni drogi. Nie mogą dostać żużla na ten cel. Wydział Ko munikacji Drogowej jakoś nie interesuje się tą wioską.Do kłopotów tych dołącza się sprawa elektryfikacji, a ostatnio... plaga jastrzębi. Stanisławowi Krauze jastrzę bie w roku ubiegłym porwa­ły 60 kurcząt. Maria Królak na rachunek strat zapisała 70 kurcząt. Ostatnio w jed­nym dniu straciła 2 kury, które padły łupem jastrzębi. Ofiarą zachłannych ptaków padają także zające i kuro­patwy.
„Madame Sans-Gśne"
tylko w Kaliszu

Teatr Kaliski nie może wyje­
chać w teren ze sztuką W. Sardou 
„Madame Sans-Gćne. Sceny w 
naszych miasteczkach są za małe, 
by mogły pomieścić kulisy i 36- 
osobowa oc.sadę. Aby ułatwić zo­
baczenie sztuki ludziom z terenu 
przedstawienie sobotnie <2 marca) 
rozpocznie się nie o godz. 19.30 ale 
o godz. 18. (t)

Z harcerskich przygód
...Miejsca zbiórki trzeba sa­

memu odszukać w lesie, kieru 
iąc się różnymi znakami, jak 
na przykład zawołaniem pta­
ków nocnych, czy sygnałami, 
świetlnymi lampki kieszonko­
wej.

Należy mieć tu dużo zmysłu

Czyżby Nadleśnictwo i i on Lasów w Jarocinie mogły zapobiec stratom Re­nie mieszkańców Szczonowa i spu­stoszeniom szerzonym wśród zwierzyny łownej? (Akt

Pomóżmy 
repatriantom

Na apel Zarządu Oddziału Pol­
skiego Czerwonego Krzyża, zorga­
nizował się niedawno w Wągrowcu 
Komitet Niesienia Pomocy Repa­
triantom. Zajął się on zbieraniem 
gotówki i odzieży.

Odzież składać można w biurze 
PCK w Wągrowcu — ul. Bydgo­
ska, a gotówkę wpłacać na konto

orientacyjnego i wprawy w
tropieniu, by nie dać się in-
nym ubiec.

Z rozpalaniem og niska z

takie szkolenia na zbiórkach 
harcerskich dla druhów ze 
szkól podstawowych.

Inne szkolenia — nie w tere 
nie, ale w Pozo. Domu Kultury 
— są niemniej ciekawe. Mło­
dzież odnajduje to^ co ją inte­
resuje, a przede loszystkim — 
przygodę, która i uczy i bawi.

(Kdib)

nr 1228-9-277 Narodowego Banku 
-----------I Polskiego na rzecz Powiatowego 

A i Komitetu Pomocy Repatriantom 
3IL O przy PCK (Kdw)

materiału przygodnie znale­
zionego też sporo kłopotu...

Wnćt jednakże rozpalono 
kilka małych ognisk, a nie­
którym zespołom udało, to się 
przy pomocy jednej zapałki.

Potem przy ognisku odbyła, 
się krótka gawęda i przyjęto 
nowego „żółtodzióba" do zastę 
pu. Że było miło i wesoło — 
nie trzeba mówić. Harcerkom 
i harcerzom wągroioieckiego 
powiatu bardzo się podobają

0 200 nowych sklepów
Do władz powiatowych w Kole 

wpłynęło 200 wniosków na otwar 
cie sklejtów. Dotychczas 30 podań 
załatwiono pozytywnie, część skle­
pów /została już uruchomiona. 
Wkrótce na terenie Koła powstać 
ma sklep narzędzi i przyborów rze 
mieślniczych. Placówka ta jest 
bardzo potrzebna, zarówno miastu 
jak i ludziom w terenie. W tej 
chwili przygotowuje się na ten cel 
lokal. (Zet)

Za mało
nawozów sztucznychW porównaniu z 1956 r. po wiat jarociński otrzymał w 1957 r. 134 tony więcej nawo­zów fosforowych, 207 ton po­tasowych, 803 tony wapna nawozowego. Nawozów azo­towych, jak dotąd, otrzyma­no o 57 ton mniej niż w 1956 roku.Gminne spółdzielnie otrzy­mały dotychczas z puli wio­sennej 80 proc, nawozów. W przeliczeniu na 1 ha gruntów na akcję wiosenną wypada azotowych — 29 kg, fosforo­wych — 20.46 kg, potasowych — 39 kg i wapna — 41,2 kg.Jest to za mało. Powiatowy Zarząd Rolnictwa wnikając w słuszność postulatów rolni­ków domagających się więk­szych przydziałów nawozów zwrócił się do WRN o zwolnięnie 10 z puli byłby dział

proc, ilości nawozów jesiennej. Konieczny także większy przy- wapna nawozowego,gdyż gleby tamtejsze wyka­zują duże zakwaszenie, (ak)
Prosną pokonała

Hamburg 16:4
Drugi występ pięściarzy Hambur 

ga zawiódł oczekiwania kaliskich 
kibiców, którzy spodziewali się, 
że Niemcy potrafią nawiązać 
równorzędną walkę i publiczność 
zobaczy naprawdę ciekawe spot­
kanie. Tak się jednak nie stało. 
Hamburczycy, którzy mocno w ko 
ściach poczuli mecz warszawski, 
nie mogli sprostać dziesiątce kali­
skiej Prosny, górującej nie tylko 
techniką i kondycją, lecz co naj­
ważniejsze — siłą i skutecznością 
ciosów. Spowodowało to, że pięć 
walk gospodarze rozstrzygnęli na

WndOWOSlĄ

Dwa towarzyskie spotkania pił­
karskie odbyły się w Śremie. W 
pierwszym meczu jednostka woj­
skowa zremisowała z jedenastką 
Sremskiego Klubu Sportowego 3:3. 
Mecz drugich drużyn przyniósł 
zwycięstwo wojskowym w stosun­
ku .4:1. (AG)

Benlaminek trzeciej ligi piłkar 
skiej Dyskobołia Grodzisk w me­
czu towarzyskim z' wolsztyńskim 
Gromem zremisowaną 2:2. (hk)

Grodziska Dyskobołia organi­
zuje w dawniejszym „Kasynie” 
przy Starym Rynku strzelanie z 
wiatrówki o tytuł mistrza Gro­
dziska. Dla zwycięzców przezna­
czone są praktyczne i wartościowe 
nagrody m. in. rower, maszyna do 
szycia, radio, teczka skórzana, 
itp. Dochód z tej imprezy przezna 
czony zostanie na uzupełnienie 
sprzętu lekkoatletycznego.

Dfużyna wolsztyńskiego Gromu, 
po zwycięstwie odniesionym w me 
czu piłki nożnej nad zespołem 
Obry z Kościana 3:2, zobowiązała 
się rozegrać spotkanie rewanżo­
we w dniu 24 lutego br. w Koś­
cianie. \

Piłkarze Obry zareklamowali za 
wody i przygotowali się do rew.m
żu. Tymczasem 
na — jak nam 
KS Obra — nie 
czu, gdyż mieli
bawę. Nieładnie!

piłkarze Wolszty- 
donosi sekretariat 
stawili się do me 
w tym dniu... Za­

swoją korzyść 
ne zwycięstwo

przed czasem. Jedy- 
dla gości odniósł w

wadze muszej Friedrichs nad Dycz 
kowskim. Był on zresztą obok 
Bommego najlepszym zawodni­
kiem hamburskiej dziesiątki.

W drużynie kaliskiej dobrze wy­
pad! Grzelak, który zdeklasował 
ambitnego Busse. Wynik — 16:4 od 
powiada w zasadzie układowi sił 
obydwu stron. Pewne zastrzeżenia 
budzi jedynie remisowy wynik w 
wadze ciężkiej, gdzie raczej moż­
na było się spodziewać zwycię­
stwa Albrechta.

Wyniki techniczne, według ko­
lejności wag (na pierwszym miej­
scu gospodarze): Dyczkowski u- 
legł na punkty Friedriechsowi; 
Krysiak zmusił do poddania w dru 
gim starciu Laskievitza; Nowaczy 
kowi poddał się w trzecim starciu 

.Lange; przegrywający wyraźnie 
na punkty Gościniak, silnie skon­
trował w’ trzeciej rundzie Bomme- 
go i wygrał z nim przez t. k. o.; 
Sobolewski zremisował z Peter­
sem; Obalę już w pierwszych mi­
nutach walki poddał się Neumann; 
Kołodziejski wygrał przez podda­
nie się w drugiej rundzie Bruh- 
na; Ponanta zwyciężył na punkty 
Badego; Grzelak zdeklasował Bus- 
sego, a Albrecht zremisował z Jans
senem. (Of)

ZE ŚWIATA
Wynikiem 17,70 m w kuli, Czecho 

slowak Skobla, uzyskał podczas 
lekkoatletycznych zawodów w ha­
li, rozegranych w Dortmundzie, no 
wy rekord Europy.

W trzecim występie polskich nar 
ciarzy w Austrii w konkurencji 
skoków, Gąsienica-Daniel zająldru 
gie miejsce za Austriakiem Steine- 
gerem. Drużynowo wygrała Pol­
ska. Startowało 31 zawodników.

W meczu tenisa stołowego, Au­
stralia pokonała Francję w Paryżu 
— 4:1. Anglia zwyciężyła reprezen­
tację Francji — 7:2.Nr 50


